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APEL POKOJU 


zaakceptowany uroczyście 


przez Sejm i naród polski 


niezależnych | dów i ludzi w krajach ucisku koló- 


Delegacja Komitetu 


nd sali sejmowej 


WARSZAWA (PAP)—Na wczoraj 
szym popołudniowym posiedzeniu Sej 
mu Ustawodawczego RP na ławach 
rządowych zasiedli wszyscy niemal 
członkowie rządu z premierem Cyran 
kiewiczem na czele. Loże prasowe i 
galeria dla publiczności wypełniły się 
do ostatniego miejsca. 

Marszałek Kowalski poinformował 
Izbę, że przybyła do.Sejmu delezacja 
Polskiego Komitetu Obrońców Poko 
ju, aby złożyć Sejmowi apel w spra 
wie obrony pokoju. Izba burzłiwymi 
oklaskami wyraziła zgodę na przyję 
cie delegacji. 

Na salę wchodzi wśród owacji po 
słów, delegącja Polskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju w składzie: Stefan 
Ignar — przewodniczący Zarz. Głów 
nego ZSCh, Ludwika Nitsch — rzs- 
źbiarka, Wałery Goetel — rektor A. 
kademii Górniczo-Hutniczej w Kra- 
kowie, Józef Kociuba — górnik, przo 
downik pracy, Genowefa Michałek-— 
murarza, - Jan. Parandowski — lite- 
rat, Wacław Przybysz — chłop, Lê- 
on Schiller — reżyser, Edmund Sta- 
nek — metalowiec, przodownik pra- 
cy, Lucyna Wyrzykowska — włók- 
niarka, przodowniea pracy oraz Sta- 
nisława Zawadecka — sekretarz ge 
neralny Ligi Kobiet. 


| 


SKALI ŚWIATOWEJ. 


i siła _ wszystkich 
państw, narodów, ludów i ludzi praz” 
nących pokoju ostudziła imperializm 
w jego zbrodniczym szaleństwie zbro 
W imieniu delegacji prezes Ignar, | 7WYMm. y 
złożył na ręce Marszałka apel do Śej PUNKT DRUGI APELU MóWI 
mu Rzeczypospolitej w sprawie obro 0 ZAKAZIE UŻYWANIA BRONI 
ny pokoju. Apel ten odczytuje sekre | ATOMOWEJ, 
tarz — poseł Strzałkowski. Polscy obrońcy pokoju wraz z mi- 
fiardem ludzi na świecie najgoręcej 
„Spełniając wyrażoną przez Świa- | popierają tę propozycję i żądają, aby 
towy Komitet Obrońców Pokoju wo- | wszystkie- państwa za przykładem 
lẹ setek milionów mężczyzn i kobiet | Związku Radzieckiego szukały za- 
wszystkich ras, aarodów i wyznań, stosowania energii atomowej do wiel 
którzy w 76 krajach podjęli i prot kich dzieł pokojowych dla dobra 
wadzą wspólną walkę o pokój; iudzkości, zamiast produkować bom- 
— w głębokim przekonaniu, że bę atomową na zgubę dzieci i star- 
woła ta jest jednocześnie wolą milio-| ców, młodzieży i dorosłych, meż- 
nów polskich kobiet, mężczyzn i mło-|czyzn i kobiet. 


dzieży — Imperialiści i podpalacze wojenni 

Polski Komitet Obrońców Pokoju | muszą jeszcze zrozumieć, że wojna 
przedstawia Sejmowi Rzeczypospoli- | atomowa, którą grożą ludzkości i kul 
tej „Apel o Pokój — do parlamen-| turze, przede wszystkim im samym 
tów świata* Światowego Komitetu musiałaby przynieść klęskę i zagła 
Ubrońców Pokoju. dę. 

Wysoki Sejm rozważyć i poprzeć PUNKT TRZECI APELU 
raczy 5 pumktów apelu. 

PUNKT PIERWSZY 
G. OGRANICZENIU 


Obrońców Pokoju 


MówI 


ZBROJEŚ. Wj I NÁRODOM KOLONIALNYM. 
‘Polit? obrońcy pokoju, naród pol- | 
Polscy obrońcy „pokoju popierają ski pamiętający żywo swój niedawny 
najgoręcej te propozycje i wraz z sA straszliwy los w jarzmie hitlerow= 
łą postępową. ludzkością domagają | skiego imperializmu — całym sercem 
się, aby wyścig zbrojeń, narzucony wraz że wszystkimi: „postępowymi 
światu przez imperializm, został spa-! i uczciwy mi ludźmi w świecię, stoją 
raliżowańy, aby. solidarna postawa |po stronie walczących o wolność lu- 


Pod sztandarem pokoju 
i sprawiedliwości społecznej 


8 marca — Międzynarodowy towe- 
Kobiet wszedł do historii światowe= 
go ruchu rewolucyjnego. jako sym- | 
bol walki o wyzwolenie kobiet spod 
ucisku społecznego, politycznego; 
gospodarczego i kulturalnego. Ko- 
biety w krajach kapitalistycznych 
już dziś dobrze rozumieja. że całko- 
wite wyzwolenie, pełnię równo- 
uprawnienia z mężczyzną, wszech- 
stronne możliwości rozwoju, mogą 
uzyskać tylko na drodze obalenia 
kapitalizmu, na drodze utrwalenia 
pokoju światowego, walcząc przy bo 
ku klasy robotniczej. 

Kobiety włoskie i francuskie, nie 
bacząc na prześladowania i terror, 
ramię przy ramieniu ze swymi aj- 
cami, braćmi oraz synami biorą. çū- 
raz wydatniejszy udział w akcji 
przeciwko wojnie w Vietnamie, na 
równi z mężczyznami stoją w obro 
nie pokoju, występują  nieugięcie 
przeciw podżegaczom do nowej rze- 
zi światowej. 

W tych uporczywych zmaganiach; 
jakże często krwawych, kobiety kra 
dów kapitalistycznych i kolonial- 
nych; czerbią głęboką wiarę w osta- 
teczne zwycięstwo ze wspaniałe- 
go przykładu całkowitego wyzwole- 
mia kobiet'w Związku Radzieckim i 
w krajach demokracji ludowej, 

Coraz więcej kobiet na zachodzie 
i wschodzie widzi w Związku Ra- 
dzieckim najpotężniejszą ostoję po- 
koju na świecie. Widzi w polityce 
Związku Radzieckiego pomoc i o+ 
bronę przed wszelkim wyzyskiem i 
uciskiem kapitalistycznym. 

Nic też dziwnego, że działaczka 
francuskiego ruchu kobiecego Jea- 
nette Vermeśch złożyła w imieniu 
kobiet francuskich uroczyste przy- 
rzeczenie na Międzynarodowym 
Kongresie Kobiet w Budapeszcie: 
„Nigdy matki francuskie nie odda- 
dzą swych synów dla napaści na 
ZSRR — nadzieję i- ukochanie 
wszystkich walczących © pokój i 
sprawiedliwość społeczną”. Takie 
same zobowiązania padły w wielu 
innych krajach kapitalistycznych. 


W dniu 8 mąrca RESE w Polsce 
Ludowej, skupione wokół swej po- 
tężnej organizacj; — Ligi Kobiet, 
obchodzą ten dzień wyjąt tkowó ra- 
dośnie i uroczyście. Bo teź nie brak 


ku temu powodów. Zakończyliśmy | zefy Szewczykowej, Anny Ramuso- 
przedterminowo 38-letni Plan Odbu. |wej. Heleny Gudasz? Któż nie wiej 
dowy i z otuchąa, z pewnością zwy-|o tymp że przodujące włókniarki | 
cięstwa wkraczamy w pierwszy rok | łódzkie pierwsze rzuciły hasło przej 
Planu 6-letniego, planu budewni- |ściu do pracy na wielu warsztatach, 
ctwa pódstaw socjalizmu, że właśnie w Łodzi narodziły się ze 
"Kobiety polskie, gorące  patriotki | społy. najwyższej» jakości, 
swej ludowej Ojczyzny, coraz Hez- raz pierwszy w sposób żywiołowy 
niej uczestniczą » w socjalistycznym | powstały -„Warty Pracy“ — jedna 
budownictwie. Sprawdzają. się ser-|z najpiękniejszych postaci. współza- 
'deczne słowa Tow. Bieruta, że: > | wodnictwa. „Cały kraj z uznaniem 
„Dla wykonania porywają- przyjał wieść o podjęciu daługofalo- 
cych zadań Planu 6-letniego ko-| wych zobowiązań -przez ` kobiety 
hiety polskie oddadzą swą wy-| PZPB Nr 2, które pierwsze 
trwałą pracę, ożywioną uczuciem iw przemyśle włókienniczym odpo- 
gorących serc”. wiedziały ma apel tow. Markiewki. 
Coraz więcej kobiet poczuwa się Robotnice łódzk 


ich fabryk Kroczą 
do odpowiedzialności za losy pań-|w pierwszych szeregach walczących 
stwa. Coraz więcej kobiet przystę- |o przedterminowe wykonanie pierw 
puje do współzawodnictwa pracy, |szego roku Planu B-ietniego. Przo- 
coraz więcej kobiet obejmuje różne du jące spośród nich uzyskały zasłu= 
odpowiedzialne stanowiska. Już dziś | żony w pełni awans społeczny. Wy- 
nie są odosobnionym zjawiskiem łącznie w samej Łodzi zostaje dziś 
kobiety — dyrektorzy zakładów pra|wysuniętych 129 kobiet na wyższe 
cy, kobiety — prezydenci miast, ko- | stanowiska. Wspomnimy -tylko o 
biety na stanowiskach wójtów, soł-| tow. Janinie Kalinowskiej, wysunię 
tysów. prokuratorów, sędziów, prze 


© : |tej na stanowisko dyr. naczelnego 
woódniczących Rad Narodowych i 


tki 


posterunki 


(ZZP Pasmant. Łódź - Południe, o 
członków Rządu R. P. 17 tysięcy ko- | Jadwidze Kafolczyk, salowej wysu- 
R obęcnie na kierownika gd- 

talu w ZPO im, „Więckowskiego, 
o Helenie Piech z PZPB Nr 7, prząd 
ce, obejmującej obecnie stanowisko 
kierownika „socjalnego, © Cecylii 
Sierakowskiej, która z robotnicy sta 
je się majstrem. 

Pracujące kobiety robotniczej Ło- 
dzi łączą codzienny wysiłek o wy- 
konanie planów produkcyjnych z 
nieustanną walką o pokój. 

*Wiedzą, że wzrost siły gospodar- 
czej łaczy się „nierozerwalnie ze 
wzrostem potęgi obozu. pokoju na 
całym świecie. 

Świadome: rzesze kobiet pracują 
cych Polski. Ludowej w mieście i 
na wsi nawiązują swa twórczą pra- 
cą do wspaniałych tradycji wałki 
bojowniczek o sprawę ludu, do ży- 
jących wieczńie w naszej pamięci 
bohaterek - rewolucjonistek Małgo- 
rzafy Fornalskiej, Włady Bytom- 
skiej. Hanki Sawickiej. Nawiązują 
do świetej sprawy. o którą walczyły 
na przestrzeni dziesięcioleci najlep- 
sze córki ludu polskiego. dokłada- 
jąc wszystkich sił aby okazać 
godnymi spadkobiercami tego wspa 
niałego dziedzictwa. 


biet w Polsce Ludowej awansowało |n 


2 robotnic na majstrów. Nowe ty- 
siące zajmują dziś odpowiedzialne 
w różnych dziedzinach 
życia. Nie ma już dziś w naszym 
kraju zawodu, który byłby niedo- 
stępny dla kobiet. Pracują jako ta- 
karki, hutniczki, górniczki, jako spo 
łecznice i działaczki polityczne. Oba 
lony został bezsensowny mit o nie- 


'zdołności kobiety do odpowiedzial- 


nej pracy, o jej rzekomej niedojrza- 
łości umysłowej, tak jak obalono 
wiele innych pozostałości feudal- 
nych i kapitalistycznych % naszym 
kraju, 

Kobiety Czerwonej Łodźi witają 
dzień 8 Marca znacznymi osiągnię- 
ciami. Włókniarki łódzkie zapisały 
już niejedną kartę w historii walki 
o socjalizm w latach terróru Ssana- 
cyjnego i ciemnej nocy okupacji. 
Zapisały one niejedną karte rów- 
nież w okresie budownictwa socja- 
lizmu w naszej ojczyźnie. Któż 
w naszym kraju nie zna głośnych 
nazwisk czołowych  przodowniczex 
naszego socjalistycznego przemysłu 
włókienniczego. Wandy Gościmiń- 
skiej, Bronisławy Świtoniakowej, Jó 


ZAPRZESTANIU ZBROJNYCH | mentowan 
MÓWI | INTERWENCJI PRZECIW SPOR | WE: rozumiemy, że tylko socja- 


| 


| 


4 


i 


że tu poj- 


się |również swą 


— 


nialnego. 

Z radością wspominając zwycię- 
stwo Ludowych Chin, z uznaniem 
witając nawiązanie stosunków z wy- 
zwalającym się Vietnamem — „polscy 
ubrońcy pokoju będą pracować, żeby 
jak najprędzej sprawiedliwy pokój 
i wolność zapanow ały wszędzie, gdzie 
dziś jeszcze sroży się bagnet impe- 
rialistycznego ciemiężcy. 
Dokończenie na str. 2) 


„Zorganizujemy spółdzielnię pro- 
dukcyjną na 8 marca. Zorganizujemy 
ą własnymi, „babskimi” siłami dla 
uczczenia Święta Kobiet, dia zadoku- 
ia, iż my, kobiety wiejskie, 


bzy! przebudowa wst może nam 
przynieść pełne wyzwolenie i możłi- 
wość swobodnego dostępu do 
wszystkich zdobyczy gospodarczych, 
społecznych i kulturalnych, jakie ”za- 
pewnia nam ustrój Polski Ludowej.» 


Tak oświadczyła na naradzie akty- 
wu partyjnego z terenu wojewodztwa 
łódzkieqo, odbytej w Łodzi, dn. 26 lu 
tego br. — tow, Wojtyłak, kierownik 
Wydziału Kobiecego KP PZPR w Sie- 
radzu, 

Niektórzy z Wczestników narady, 
ałównie ci, Którzy w czasie dyskusji 
niezbyt właściwie oceniali rolę ko- 


biety wiejskiej w przebudowie naszej| 


wsi, niewat pliwie pomyšieli. sobie 
wówczas: „łatwo Fzieać poważne zo- 
batidzanie, ale, jak to właściwie bę- 
| dzie z jego realizacja? 2511 — 8.111— 
miedluqi to termin. Czy Wojtylakowa 
į jej towarzyszki dadzą sobie radę, 
aby w tak krótkim czasie dolrzymać 
swegn zobowiązania?" 

Otóż donosimy z- radością +wszyst- 
kim niedowiarkom, watpiącym. w ta- 
lent orqanizacy jny i wielką, twórczą 
energię-naszych kobiet, że zobowią- 
zanie, złożone przez tow. Wojfylako- 
wą, zostało wykonane i to wykonane 
— przedierminowo: dn, 3 marca br, 
została zarejestrowana spółdzielnia 
produkcyjna w Wojsławicach — gmi- 
na Wojsławice, pow. sieradzki, 


Rzecz jasna, że zorganizowanie tej 
spółdzielni kosztowało sporo roboty, 
„Nie od razu Kraków zbudowano” i 
nie od razu można było przystąpić do 
budowy spółdzielni produkcyjnej w 
Wojsławicach, Trzeba było przedtem 
nieraz przemierzyć dróżki, wiodące 
do chat chłopskich,-1 w długich, indy> 
widualnvch rozmowach wykorzeniać 
cierpliwie zadawnione przesądy, Wy- 
iaśniać i prostować dywersvjne plot- 
kl szerzońe przez wroga klasowego. 
rozbra jać konserwatyzm i zacofanie, 
lękające się tego, co nowe, uświada- 
miać 1 umacniać wiarę w korzyści. 
płynące z gospodarki zespołowej. 
światło w Wójsławi- 
cach,' ale nim zaświeciła tam 
wielka idea spółdzielczości produk- 
ryjnej. niemało sie napracowały to- 
warzyszki z Komitetu Powiatówego 
PZPR w Sieradzu, Kwiatkowa i Woj- 
tvlakowa, niemało trudu włożyła in- 
stiuktorka Samopomocy Chłopskiej. 
Bekowa, niemałą aktywnością musia- 
łą się wykazać tow. Burgerowa, nau- 
czycielka Liceum Rólniczego-w Woj- 
sławicach, działaczka Ligi Kobiet oraz 
energiczne gospodynie wojsławickie: 
Wanda Bruzik, Czesława Jakubo- 
wiak. Józeia Góralczyk i Władysława 
Daniel Nie podobna nie wspomnieć 
tnfaj i o zasługach łódzkiej ekipy ro- 
kotniczej, utrzymującej łączność z 
Wojsławicami: rekrutuje się ona 
głównie z kobiet, które — zwłeszcząa, 
jak nas o tym poinformowano, tow. 
£ugenia Romalewska (Wytw. Pap. 
Wartosciowych w Łodzi) — położyły 


Świeci 


wójsławie kiej spółdzielni produkcyj* 
nei. 


ty ch 


— dzień walki © pokój, o postep 
FROLETARIUSZĘ WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ! Komitet: Centralny PZPR 


pozdrawia kobiety Połski Ludowej 
z okazji Międzynarodowego Dnia Kobiet 


mitet Centralny. PZPR 
z okazji  Międżynarodowego 
Dnia Kobiet — 8 marca ` poz- 
drawia kobiety pracujące Pol 
ski Ludowej,  przodownice 
pracy, wszystkie robotnice, go 
spodynie wiejskie, nauczyciel- 
ki, pracownice służby zdrowia, 


pracownice instytucji pań- 
_stwowych, gospodarczych i spo 
łecznych, kobiety wysunięte 
przez władzę ludową na stano 
wiska kierownicze, działaczki 
i przodownice społeczne Ligi 
Kobiet. 


Depesza łód 


zkich kobiet 


do przewodniczącego KC PZPR 
tow. Bolesława Bieruta 


Przewodniczący KC Polskiej 
Zjednoczonej Partii Rcbotni- 
czej, Bolesław Bierut, otrzymał na- 
stępującą depeszę: 

My, kobiety partyjne i bezpartyj- 
ne, członkinie Ligi Kobiet — pracow 
nice Zarządu Miejskiego w Łodzi, 
zebrane w dniu dzisiejszym w sali 
Filharmonii w Łodzi na uroczystej 
akademii z okazji Międzynarodowego 
Dnia Kobiet, z radością witamy ji- 
chwałę Biura Politycznego Komitetu 
Centrulnego Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, która doceniła 
udział kobiet w budowie socjalizmu i 
w wałce wraz z całym ludem pracu- 
jącym o rozkwit naszej ojczyzny i 
trwały pokój. 

W związku z tym przyrzekamy 

|Wam, Towarzyszu, jednogłośnie, że 
wzmożonym wysiłkiem i pracą swo- 
= dążyć będziemy aż do ostateczne- | 
go zrealizowania następujących wy- | 


Dotrzymane zobowiązanie 


Kobiety powiatu sieradzkiego 


zorganizowały spółdzielnię produkcyjną 


Przeprowadzamy rozmowę z Ob, 
Bruzik, która weszła do zarządu nowo 
powstałej spółdzielni wojsławickiej. 

— Chcemy, żeby było nam lepiej— 
powiada — więc żeśmy się dó-spół- 
dzielńł zapisali. Co do naszych chło- 
pów, to niektórzy z nich byli chwiej- 
ni nawet na samym zebraniu: podpi- 
saé czy nie podpisać? Ale ód czegóż 
nasze kobiety? Jedna to na swojego 
publicznie naskoczyła: w doma lo żeś 
mówił, że to dobra rzecz i że podpi- 
szesz, a tu to się drapiesz w głowę i 
namyślasz? No, to oh się zawstydził 
i już bez żadnych medytacji przystą- 
pił do spółdzielni... 

— Ja tam byłam i jestem za spół- 
dzielnią — mówi przysłuchująca się 
naszej rozmowie ob. Czesława Jaku- 
bowiakowa—bo to najlepszy sposób, 
żeby wyjść z biedy i zacząć żyć ina- 
czej, lepiej, po nowemu... - 

Ob, Gór SICZYROWAĆ spoglądając na 


swą córkę, Krysię, zdolną uczennice 
wojsławicki ej szkoły podstawowej, 
oświadcza: 


tycznych, które przyświecać nam bę 
dą na każdym kroku: 4 
ugruntowanie pokoju, wzmożenie 
wydajności i dyscypliny pracy, 
przez którą przyczynimy się do 
szybszego zrealizowania Planu 
Sześcioletniego, jako podwaliny 
pod ustrój socjalistyczny, Trozsze- 
rzenie do nąjbardzłej zapadłych 
wsi i miasteczek sojuszu między 
kobietą miast: wsi, zrealizowa- 
nie wszystkich wytycznych Komi- 
tetu Centralnego Polskiej Zjedno 
carnej Partii Robotniczej jako 
wytycznych zdążających do popra- 
wy bytu mas pracujących — do 
lepszego jutra. F 
Komitet Organizacyjny Akademii 
| ku ezti Międzynarodowego Dnia Ko- 
biet. 


* a 


22 gospodarzy i gospodyń złożyło 
podpisy na akcie przystąpienia do 
ńowopowstałej spółdzielni produkcyj 
nej w Wojsławicach, Większość z 
nich to mieszkańcy nowych Wojsła= 
wie (tzw. dziełkowicze), niewielu na: 
tamiast <bhłopów i chłópek ż Wojsła” 
wie — starych, Ale pierwszy krok žo 
stał zrobiony, Kobiety wojsławickie i 
sieradzkie, klórych dziełem w głów=, 
nej mierze jest ten dobry poczatek, 
dołożą niewatpliwie dalszych starań 
i wysiłków, aby dzieło swoje rozwi- 
jać i stawiać na coraz wyższym po- 
ziomie, Zwłaszcza, że w pobliżu. Woj- 
jsławic jest tak dobry sąsiąd, jak ist- 
niejąca już od paru miesięcy  spół- 
dzielnia produkcyjna w  [zabelowie. 
Promieniuje leż z pobliża ośrodek ma 
szYnawy; a Komitet Powiatowy 
PZPR w Sieradzu wykazuje niemałą 
aktywność, jeśli chodzi o służenie 
radą, pomocą i opieką nownpowsta- 
iym zwłaszcza ośrodkom wiejskiej go, 


— Człowiek myśli nie tylko o So- | spodarki zespołowej. 


bie, ale i o dzieciach, Nowa gospodar 
ka w gromadzie przyniesie im lepsza 
przyszłość. Tego zdania jest i mój 
mąż, bo my się zawsze we wszystkim 
zgadzamy... 


Z tej mąki będzie chłeb — jak po- 
wiada o swej spółdzielni pracowita 
gospodyni wojsławicka, ob, Jakubo- 
wiakowa. 


Kobiety przebudowuią wieś polską 


Spółdzielnia nasza pozwoli nam 


sia wicach, 
nia Święta Kobiet. 


żyć inaczej, lepiej, Po nowemu — 


„cegiełkę” pod budowę) mówi Czesława Jakubowiak, członek spyułdzielni pr adukty inej w. Woj= 
zorgani izówanej przez kobiety pow. 


sięradzkiego dia uczcze- 
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Budżet pierwszego roku Planu 6-letniegoApel pokoju. 


uchwalony jednomyślnie przez Sejm Ustawodawczy RP. 


WARSZAWA. (PAP) — W dniu 7 
bm. wicemarszałek Barcikowski wzno 
wił 76 posiedzenie Sejmu Ustawodaw 
czego i udzielił głosu posłowi Kubie» 
kiemu (ZSL), który. omówił budżety 
resortów Ministerstwa Oświaty, Cen- 
tralnega A: Szkolenia Zawodo- 
wezo oraz inisterstwa K 
AAE a ultury 

Mówca podkreślił, że olbrzymie su- 
my, przekraczające 132 miliardy. zł, 
przeznaczone na szkolnictwo i upo- 
wszechnienie kultury i sztuki oraz 
na instytuty naukowo-badawcze, są 
szczególnie wyraźnym dowodem tro- 
ski o człowieka, 

Poseł Kubicki omawia również do- 
tychczasowe sukcesy w walce z anal- 
fabetyzmem. Na przełomie roku 1949 
— 1950 zakończona zostanie prze- 
szkolenie około pół miliona ludzi, a 
w róku bieżącym szkolenie obejmie 
750 tysięcy analfabetów. 


Wielki dorobek 
Planu 3-letniego 


Poseł Krygier (PZPR) — omawia- 
jac budżet resortu finansowego 


sumuje dorobek Planu  3-letniego, 
stwierdzając m. in, że produkcja 
przemysłowa w ciągu trzech lat 


wzrosła o 225 procent i w przelicze- 
niu na jednego mieszkańca wynosi 
prawie 2 i pół razy tyle, có przed 
wójną. Pomyślnym zjawiskiem jest 
szybki wzrost produkeji środków wy 
twarzania. Produkcja rolnicza w sto- 
sunku do stanu Sprzedwojennego, 
osiągnęła 112 procent. 

W okresie 3-letnint wzTosła stopa 
zyciowa mas pracujących, płaca re- 
alną pracowników fizycznych, poza 
rolnictwem, osiągnęła 126,6 proc. pœ 
ziomu przedwojennego. Spożycie na 
głowę wzrosło w stosunku do stanu 
przedwojennego m. in. następująco: 
pszenicy o 29 procent, mięsa 6 13 
procent, cukru o 64 procent, tkanin 
o 55 procent. 

Równocześnie nastąpił wzrost za- 
trudnienia ò 1,1 miliona osób, tj.:o 41 
procent w stosunku do okresu przed* 
wojennego. 

W. rezultacie dochód narodowy 
wzrośnie w roku bież. o 15,9 proc., 
asiągając 144 proc. poziomu przed- 
wojennego, 

Poseł Popiel z naciskiem podkreś- 
la, że ten ogromny rozwój gospodar- 
czy Polski" przypada na okres, w 
którym świat kapitalistyczny wkra- 
czą w ostry kryzys. Weding sprawo- 
zdania ONZ, w ciagu niespełna roku 
spadek produkcji stali 
USAn 18--procent, a przeciętiie=w 
świecie , kapitalistycznym=„l3. proj 

Liczba bezrobotnych %*HUSAFWEĘ- 
sta o 95 procent, a częściowo Bezro- 
boinych o 111. proc. Wzrost bezrobo- 
cia w Australii, Belgii i w zachod- 
nich Niemczech był dwukrotny. W 
tym samym czasie nastgpił na Za- 
chodzie poważny wzrost cen, a zyski 
bankierów i przemysłowców wzrosły 
ckolo 50 procent. 


Natomiast w ZSRR nastąpiła trze- 
cia z kolei wielka obniżka cen arty- 
kułów masowego spożycia, przy jed- 
nocześnym podniesieniu wartości ru- 
tla. Jest to jaskrawy dowód, jak 
szybko rosnie potęga podstawowej 
siły obozu pokoju. 


Wskazując na wykonanie planu 
oszczędnościówego w ub. roku z nad- 
wyżką, wynoszącą przeszło 20 miliar 
dów złotych i utworzenie m.in. dzię- 
ki temu poważnych środków obroto- 
wych w przedsiębiorstwach uspołecz- 
nionych — poseł podkreśla, że plan 
na rok 1950 przewiduje w stosunku 
do roku ubiegłego 5-krotny wzrost 
wpłat przedsiębiorstw uspołecznie- 
nych do skarbu. 


Przemówienie swe kończy poseł 
Popiel słowami: „Wnoszę o przyjęcie 
budżetu rozbudówy pierwszego roku 
Planu Sześcioletniego, budżetu troski 
o człowieka, budżetu sojuszu rohot- 
niczo-chłopskiego, budżetu pokoju — 
w przedłożeniu rządowym z popraw- 
kami komisji“. 

Tzba jednomyślnie w drugim i trze 
cim czytaniu przyjęła projekt usta- 
wy skarbowej z budżetem na rok 
1950 wraz ze wszystkimi załącznika- 
mi, w brzmieniu nadanym przez ko- 
misję. Również jednogłośnie przyję- 
ła izba rezolucję do budżetu. 


Następnie wicemarszałek Barci- 
kowski proponuje uzupełnienie po- 
rządku dziennego `° następującymi 
punktami: 

Pierwsze czytanie  uchwalonego 
przez Radę Państwa i Radę Mini- 
strów projektu ustawy konstytucyj- 
nej, zmieniającej ustawę konstytu- 
cyjną o ustroju i zakresie działania 
najwyższych organów R.P. 

Pierwsze czytanie  uchwalonego 
przez Radę Państwa i Radę Mini- 
strów projektu ustawy o terenowych 
erganach jednolitej władzy państwo: 
wej. 

Zmiana składn- osobowego komisji 
Rolnictwa i RP oraz sprawozdanie 
komisji planu gospodarczego i bud- 
żetu o rządowym projekcie ustawy 
o Urzędzie Rezerw Państwowych. 

Po jednomyślnym przyjęciu wnio- 
sku wicemarszałka Barcikowskiezo, 
lzba odesłała do komisji administra- 
cji rządowej i samorządowej oraz 
prawniczej i regulaminowej projekt 
ustawy konstytucyjnej, zmieniającej 


nów Rzeczypospolitej Polskiej. 


Projekt ustawy 
o terenowych organach 
jednolitej władzy 
państwowej 

Na trybunę wstępuje prezes Rady 
Ministrów Józef Cyrankiewicz, 
który zapoznaje Izbę z projektem 
ustawy o terenowych organach jed- 
nolitej władzy państwowej. 

(Streszczenie przemówienia pre- 
miera Józefa Cyrankiewicza podamy 
w dniach najbliższych). 

Przemówienie premiera okłaskiwa- 
ne było gorące przez posłów. 

Projekt ustawy odesłano do komi- 
zji administracji rządowej i samó- 
rządowej oraz do komisji prawniczej 
i regulaminowej. 


Następnie, na wniosek wicemar- 
szałka Barcikowskiego, Sejm doko» 
nał częściowej zmiany składu osobe- 
wego stałej komisji Rolnictwa i Re- 
torm Rolnych. 

Sprawozdanie komisji planu gospo 
darczego i budżetu o rządowym pro- 
jekcie ustawy o Urzędzie Rezerw 
Państwowych, złożył poseł Sadraku- 
ła (ZSL). Mówca podkreślił, że pla- 
nowa gospodarka wymaga stałych 
rezerw państwowych. Rezerwy mate- 
riałowe i artykułów konsumcyjnych 
nchronią naszą gospodarkę od zakłó- 
ceń, które mogłyby nastgpić z takich 
przyczyn, jak np, klęski żywiołowe, 
niezrealizowane umowy handlowe 
z państwami kapitalistycznymi itp. 
Planowa gospodarka rezerwami win- 
na-być powierzona specjalnie powo- 
łanemu Urzędowi Rezerw Państwo 
wych. 

Ustawę o Urzędzie Rezerw Pañ- 
stwowych Sejm uchwalił jednomyśl- 
rie w drugim i trzecim czytaniu, 

Następnie poseł Krygier (PZPR) 
— złożył sprawozdanie komisji fi- 
nanspwo-skarbowej a rządowym pro- | 
jekcie ustawy o przekształceniu Urzę | 
fu Ministra Skarbu w Urząd Mini-| 
stra Finansów. | 

Sprawozdawca oświadczył, że pro- 
jekt ten jest konsekwencja przemian, 
jakie przechodzi nasze państwo, [i | 
swidując kapitalizm i budując sócja- | 
lizm, 

Ministerstwo Finansów nie będzie 
posiadało charakteru urzędu wyłącz 
nie administracyjnego, ale stanie się 
urzędem, którego zadaniem będzie 
tworzenie nowych form systemu fi- 
nansowego w naszym kraju. 

W drugim į trzecim czytaniu Sejm 
nchwalił jednomyślnie ustawę o prze- 
kształceniu Urzędu Ministra Skarbu 


wyniósł w|w Urząd Ministra Finansów. 
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Ustawa piwa jeżeniu 
płynności kadr 

Projekt ustawy o centralnym u- 


rzędzie drobnej wytwórczości w dru 
gim i trzecim czytaniu przyjęty zo- 
stał jednogłośnie. 

Sprawozdanie komisji planu gos- 
podarczego i budżetu o rządowym 
projekcie ustawy ©  zapobieżeniu 
płynności kadr-pracowników w za- 
wodach lub specjalnościach szcze- 
gólnie ważnych dla gospodarki uspo 
łecznionej, złożył ‘poseł Rapaczyń- 
ski (PZPR). 

Projekt ustawy ma na celu zape- 
wnienie najważniejszym  gałęziom 
gospodarki odpowiedniej ilości fa- 
chowców. Ustawa przewiduje, że 
pracownicy o odpowiednio wysokich 
kwalifikacjach mogą być zobowiąza 
ni w razie potrzeby, do pozostania 
na okres dłuższy niź dwa iata na zaj 
mowanym stanowisku, lub ns In- 
nym odpowiednim stanowisku. 

W dyskusji nad projektem usta- 


wy zabierali głos posłowie: Sobol! 
(SD), Maciejewski (SP), Ćwik| 
(PZPR) i Typiak ;ZSTIĄ. 


Poseł Ćwik stwierdził na wstępie, 
ża Polska Zjednoczona Partia Ro- 
botnicza uważa ustawę o zapobieże- | 
niu płynności Kadr za specjalnie | 


wadzenie postępowania karnego 
przeciwko  posłowi Franciszkowi 
Roch - Kowalskiemu. 

Wniosek ten Sejm uchwalił jedno 
głośnie, 

Poseł Łabnuz (PZPR) referuje spra 
wozdanie komisji prawniczej i re- 
gulaminowej o wniosku naczelnego 
prokuratora wojskowego w Spra- 
wie zezwolenia przez Sejm Ustawo- 
dawczy na wszczęcie i prowadzenie 
postępowania karnego przeciwko po 
słowi Stanisławowi  Kowalewskie- 
mu. 

Mówca podkreśla, że materiały ze 
brane dotychczas przez organa pro- 
wadzące śledztwo stwierdziły, że po 


Warszawa (PAP). 7 marca, w prze 
dedniu Międzynarodowego Dnia Ko 
biet, — dnia przeglądu zwartości 
szeregów kobiet świata, walczących 
o pokój i postęp, milionowe masy 
polskich obrońców pokoju wydelego 
wały swoich przedstawicieli, aby 
Sejmowi Usławodzwczemu RP przed 
łożylj Apel Komitetu Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju. 

W momencie przyjmowania delt- 
gacji przez Sejm ponad 25 tysięcy lu 
dzi zaległy ulice stolicy. Nad pocho- 
dami, ciągnącymi w zwartych szere 
gach w kierunku Sejmu, powiewały 
czerwone i białoczerwone sztandary, 
transparenty z hasłami, wyrażający 
mi wolę narodu polskiego, wolę wał 
ki i pracy dla pokoju i postępu. 

Słowa „Międzynarodówki”', „Czer- 
wonego Sztaridaru* i jnnych pieśni 
rewolucyjnych, podchwyciły szere- 
gi robotników warszawskich fabryk, 
"kolejarzy, tramwajarzy i młodzieży. 
Młodym, z zapałem śpiewającym 
hymn Świztowej Federacji Młodzie- 
ży Demokratycznej wtórowały pieś- 
ni starszych, 

Wielotysięczne rzesze manifestan- 
tów wypełniły plac przed Sejmem, 
oraz przyłegające ulice, Z wielkim 
zainteresowaniem słuchały tłumy 
transmitowanych przez radio prze- 
mówień z'sali obrad Sejmu. 

Gdy przed wielotysiecznym thi- 


mem stanęła opuszczająca Sejm de-* 


seł Stanisław Kowalewski dopuścił 
się przestępstwa zbierania i przecho 
wywania w celu działania na szko- 
de. Państwa Polskiego œ wiadomości, 
stanowiących tajemnice państwową, 
tj. czynu przestępczego, przewidzia- 
mego dekretem o przestępstwach 
szczególnie niebezpiecznych w okre 
sie odbudowy Państwa. 

Izba przyjęła jednogłośnie ten 
wniosek, 

Na tym porządek dzienny 76 po- 
siedzenia Seimu został wyczerpany, 

Marszałek Sejmu podał do wia- 
domości, że wpłynęły trzy interpela 
cje poselskie, które przekazane będą 
prezesowi Rady Ministrów. 


Imponująca manifestacja 
pokojowa w Warszawie 


legacja Polskiego Komitetu Obroń- 
ców Pokoju, rozległy się długo nie- 
milknące okrzyki: „Niech żyje poko 
jowa polityka Polski Tudowej!”, 
„Niech żyje Prezydent Rzeczypospo 
litej Bolesław Bierut!*, „Niech żyje 
Związek Radziecki — ostoją pokoju 
i wolnóści narodów!”, „WÓDZ 
ŚWIATOWEGO OBOZU POKROJU 
— JÓZEF STALIN NIECH ŻYJE!" 
„POKÓJ ZWYCIĘŻY". 

Z wielkim entuzjazmem przyjmu- 
ją zebrani przemówienie ztiańego w 
Polsce górnika, uczestnika Świato- 
wego Kongresu Pokoju w Paryżu — 
Józefa Kociuby. 

Po przemówieniach uformował. się 
imponujący pochód, który ruszył uli | 
cami stolicy w kierunkn Placn Unii 
Lubelskiej. W czasie pochodu roz- 
legały się raz po raz potężne krzyki 
demonstrantów, wyrażające pogardę 
dla podżegaczy wojennych i ich ti- 
towskich agentów. 

Swoje głębokie uczucia przyjaźni 
l braterstwa dla narodów Związku 
Radzieckiego wyraziły masy pracu- 
jące stolicy przed ambasadą radziec 
ką, wznosząc npodchwytywane z en- 
tnzjazmem przez wszystkich hasła: 
„Międzynarodowy front pokojn i je 
go wódz — Józef Stalin — niech ży- 
ją!" 

W późnych godzinach popołudnio- 
wych pochód rozwiązał się na Plata 
Unii Lubelskiej, 5 


Strajk pół miliona robotników francuskich 


o.chleb i pokój — trwa. 


Genewa (PAP). Jak donoszą dzie. 
niki paryskie, akcja strajkowa ror 
botników irancuskich w walce o do 
datek wyrównawczy w wysokości 3 
tysięcy franków miesięcznie do cza 
su podpisania umów zbiorowych za 
tacza coraz szersze kręgi na terenie 
całej Francji 

METRO I AUTOBUSY. 

Sytuacja strajkowa nie uległa 
zmianie. Strajk jest prawie całkowi 
ty. We wtorek rano na 118 linii au- 
tobusowych było 
nych zaledwie 5. Akcja rózłamowa 


kierownictwa Force. Ouvriere i 


| 


chrześcijańskich. związków. zawodo- 
wych rozbiła się o zdecydowana Do- 
stawę róbotników. ` 


PRZEDSIĘBIORSTWA 
TRANSPORTOWE 
Personel tych przedsiębiorstw 


przeprowadził we wtorek półdnio- 
wy strajk ostrzegawczy. 

W dalszym ciągu trwa akcja zbiór 
kowa na rzecz strajkujących i ich 
rodzin. Rada Miejska Marsylii u- 


częściowo czyn- | chwaliła jednogłośnie 10 milionów 


franków na pomoc dla strajkują 
cych. 


(Dalszy ciąż ze str. 1) niej siłami pokojowymi i antyimpe" 


z $ rialistycznymi w krajach kapitali- 
PUNKT CZWARTY APELU DO- stycznych i kolonialnych. Polscy 


MAGA SIĘ ZAPRZESTANIA RE- obrońcy pokoju wiedzą dobrze i pod- 


r WOBEC BOJOWNIKÓW króklsją z Ark: | a polityka Sa 
i ętrzna i zagraniczna Polski Ludo- 

Polscy obrońcy pokoju, oburzeni PR od ` 
faszystowskimi praktykami rządów wej jest od potzątku z z du 


chem : z treścią Apelu Światowego 
Komitetu Obrońców Pokoju, 

Wewnątrz kraju — klasa robotni 

cza na czele mas praentjących nsunę= 
ła ustrojowe źródła wojny, jakie w 
naszych czasach tkwią w kapitaliz” 
mie. 
W polityce zgranicznej — Polska 
udowa popierała ze wszystkich sił 
każdą propozycję mogącą realnie 
przyczynić się do ugruntowania po 
koju. 

Stanowisko Sejmu polskiego, poli- 
tyka Rządu Ludowego wyrażały i wy. 
rażają w pełni pokojową wolę nara 
du polskiego i milionów polskich ob 


imperialistycznych i zmarshallizowa- 
nych przeciw bohatersko walczącym 
« pokój i przeciw zbrojeniom napast- 
riczym przyłączają się do tego żą* 
dania. 

Domagamy się, żeby w stosunkach 
międzynarodowych winni takich re- 
presji traktowani byli jako podzega- L 
cze do wojny napastniczej, a więc ja” 
ko zbrodniarze wojenni ze wszystki- 
mi konsekwencjami prawa między- 
narodowego. 

PUNKT PIĄTY APELU DOMA- 
GA SIĘ PODPISANIA PRZEZ 
ZN AC 
MACH . 

ŁOŻENIA KRESU  PROPAGAN: | "ońców pokoja. 4 Lu era A 
DZIE AGRESJI I SIANIA PANIKI POLYCZ ae hi Meias 
WOJENNEJ. my  urzeczywistnjenie dążeń ruchę 

Polscy obrońcy pokoju popierają pokoju w Polsce i na świecie, widzi- 
zoraċo i tẹ propozycję, widząc w07 Spoin Sinoie PORI. 
Pakcie Pokoju wielkich mocarstw |m Stowami f ezynami Worte Sta. 
wielki krok naprzód w walce a pe anap posoj 
kój. Prz inają z uznaniem i r» 
od Polski Ludowej w sprawie|  Połscy obrońcy pokoja — wielomi* 
walki przeciw propagandzie wojen'|liomowa armia kobiet, mężczyzn 
nej w druku. Potępiają z oburzeniem |i młodzieży, przyłączając się da 
świadomie rozpętaną przez koła im» | Światowego Apelu o Pokój — oświad 
perialistyczne histerię wojenną w Sta|czają Sejmowi Rzeczypospolitej, że 
nach Zjednoczonych i krajach kapi- | ESO decyzje obrócą w czyn i poprą 
talistycznych. każdą godziną pracy w przemyśle, 

Ta robota podpalaczy Świata ma|na roli, w transporcie i w handlu, w 
na celu wpoić w masy tych krajów | nauce i w wychowaniu, w walce o wy 
fałszywe przekonanie o nieuchronno | konanie i przekroczenie Planu 6-let 
ści wojny i osłabić w ten sposób siłę| niego i pierwszego jego roku 1950, 
oporu obrońców pokoju. w szybszej i lepszej budowie Polski 

"Ta robota jest przejawem świato- | Ludowej, Polski Socjalistycznej. 
wego knucia wojny  napastniczej| Za przykładem klasy robotniczej, 
i zbrodnią wojenna. za przykładem przołowników pracy 

Polscy obrońcy pokoju stoją na|— polscy obrońcy pokoju nie będ 
stanowisku, że zbrodniarzy wojen-|szczędzić sił, aby coraz silniejszą 
nych trzeba karać, zanim zdołają | była Polska Ludowa — nasza ojczy* 
wywołać wojnę i liczą na to, że ta |zna i ważna pozycja światowego 
kie stanowisko będzie. nadal zajmó- | frontu pokoju, 
wał Sejm i Rząd Polski w iustytu.| Aby coraz większy był lej wkład 
cjach międzynarodowych i w polity” | do sił i zwycięstwa wielkiego obożu 
te wewnętrznej wobec agentów im- pokoju, skupienego dokoła pierwsze- 
perializmu, światowych siewców pro- | go państwa moale 
pagandy i paniki wojennej. 2 

Przedstawiając Wysokiemu Sejmo |, Głos w dyskusji nad apelem za- 
wi Światowy 1 o Pokój do parla- į bierali: poseł kin doza 
mentów, polscy obrońcy pokoju wie- | Wiciel mało i se Ses yone 20 
dzą dobrze i podkreślają z dumą, że pów, pen SE tł ak 
w ciągu pięciu lat- od zakończenia aja x stę 7 5 e RA, BE 
drugiej wojny masy pracujące, Sejm | 53 Jawora R iska n tae ST 
i Rząd Polski Ludowej — prowadzi- posłanka Soag sł lukteg ASDA siał 
ły i prowadzą nieugięta polityke po-|Mootozajj (PZPR). ob. Kociuba 
koju, politykę wierności światowemu| WOTANOWSK NAN, 99. 
obozowi pokoju, politykę najściślej. | w imieniu polskich górników, — któ 
szej przyjaźni z jego Siłą główną i| rzy w wypowiedziach swych — w 
strażą przednią—Związkiem Radziec | mieniu milionów Polaków aprobó* 
kim. Ze Związkiem Radzieckim, któ wali hasła zawarte w. Apelu Korni- 


i6 ierwszy na świecie sztan å 
p Aja r zo ainai, który | tetu Światowego Obrońców. Pokoju. 
Sejm Ustawodawczy udzielił swe- 


oddał swą olbrzymią potęgę na służ- 
bę ludzkości i postępu, rozbijając| go poparcia propozycjom zawertym 
wczoraj na pz yil JoŻ < w Apelu Komitetu Światowego Kon 
eigar an i Sde Aei ie *gresu Obrońców Pokoju. 
Bstycznym dążeniom do wojny i pa}! (Obszerne sprawozdanie z obrad 
nowania nad światem. podamy w numerze jutrzejszym), 

* $ 


Polska Ludowa prowapts aż | > 
wadzi politykę przyjażni sojuszu 
z państwami demokracji łudowej, po: | O terminie następnego posiedzenia 
litykę solidarności z klasą robotniczą | Sejmu nastąpi oddzielne zawiado”. 
i ze wszystkimi skupionymi dokoła | mienie, 


Macki- amerykańskiego wywiadu w Bułgarii 


Pierwszy dzień proceru szpiegów w Sofii 


SOFIA (PAP). — W sofijskim Są 
dzie Okręgowym rozpoczęła się roz 
prawa przeciwko grupie szpiegów 
bułgarskich, którzy pracowali dla 


wywiadu amerykańskiego, Na ła- 
wie oskarżonych zasiedli: Michał) 
Szipkow, Żivka Rindowa, Stefan | 


Kratunkow, 
syl Malczew. 


Mikołaj Canow i Wa- | 


rza amerykańskiej misji politycznej 
— Roberta Stronga, którego następ 
nie często odwiedzałem w jego willi 
w Symeonowie. 

W lutym 1946 r. Strong zapropo 
nował mi bym objął funkcję tłuma- 
cza przy poselstwie Stanów Zjedno 
czońych z pensją 55 tysięcy lewów 
miesięcznie. Wystąpiłem z wojska i 


nością Szipkowa oraz rozsiewaniem 
przez niego fałszywych i oszczerczych 
wiadomości, został on w dniu 22 sierp 
nia 1949 r. zatrzymany przez władze, 
Prokurator: Oo oskarżony może po 
wiedzieć o działalności przedstawicie. 
M dyplomatycznych państw obcych w 
Sofii? 
Oskarżony: Działalność najbardziej 


zycyjnych w Bułgarii? 
Oskarżony: Nie nlega wątpliwości,. 
że działalnością tych ugrupowań kie. 


Sąd przesłuchał nastepnie osksrżó. 
nych Zivko Rindową, Stefana Krater 


wążną dla naszej gospodarki, | Pierwszy składał wyjaśnienia Mi- |dzięki poparciu Oxley'a otrzymałem 

W drugim ji trzecim czytaniu usta |chał Szipkow. Przyznaje się on do |t? posadę. W poselstwie zetknąłem 
wa została przez Sejm jednomyślnie |winy I stwierdza, że 9 września 1943 | SIĘ = wywi eb TR, spo, 
uchwalona, . zaczął pracować jako oficer łącz- |NoSsili się wrogo do Frontu - 
= e ; nianego. Odpowiadało to całkowicie 


aktywną rozwijało poselstwo Stanów 
Zjednoczonych, Urabiało ono opinię 
innych przedstawicieli  dyplomatycz. 
nych i kierowało działalnością po- 
sblstw krajów zachodnich, 


kowa, Mikołaja Canowa i Wasyla Mal 
czewa, Wszyscy oskarżeni przyznali 
się do winy i złożyli szczegółowe wy 
jaśnienie o swej zbrodniczej działal. 
ności, 


Ustawa o stypendiach 
dia młodzieży 
szkół wyższych 


Poseł Wróblewski (PZPR) złożył 
sprawozdanie komisji oświaty i nau 
ki o rządowym projekcie ustawy o 
państwowych stypendiach dla mio- 
dzieży szkół wyższych. 

Ustawa została uchwalona jedno- 
głośne w drugim i trzecim czytaniu. 

Poseł Szczęśniak (PZPR) referuje 
sprawozdanie komisji sejmowej o 
przekształceniu Urzędu Ministra Gór 
nictwa i Energetyki w Urząd Mini 
stra Górnictwa. 

Przekształcenie Urzędu Mini- 
stra Górnictwa i Energetyki w U. 
rząd Ministra Górnictwa Sejm u. 
chwalił jednogłośnie w drugim i 
trzecim czytaniu. 

Poseł Michurski ZSL) referuje 
sprawozdanie komisji prawniczej i 
regulaminowej o wniosku ministra 
sprawiedliwości w sprawie wyraże- 
nia zgody przez Sejm Ustawodawczy 
na pociągnięcie do odpowiedzialno- 
ści karnej posła Franciszka Roch - 
Kowalskiego. 

Podkreślając, że zebrany przez Mi 
nisterstwo Sprawiedliwości mate- 
ria? dowodowy wykazuje ponad 


wszęlką watpliwość winę posła Roch | nych 
ustawę konstytucyjną o ustroju i za- | -IKowalskiego, który był szpiegiem | wszystkich członków brytyjskiej 
kresie działania najwyższych orga- |i dywersantem, mówca wznosi, aby [amerykańskiej misji wojskowej. Na | czy. 


Sejm zezwolił na wszczęcie i pre- 


nikowy w brytyjskiej misji wojsko- | 
wej. W lutym 1946 r. rozpoczął pra- | 
ce — jako thimacz w poselstwie a- | 
merykańskim. Szipkow przyznaje, 
że 
negatywne ustosunkówanie się wo- 
bec rządu bułgarskiego I Frontu Oj 
czyźnianego dzięki czemu zdobyl 
szybko zaufanie szefą brytyjskiej 
misji wojskowej generala Oxiey'a. 


„Podróże“ pana generała 


Oskarżony stwierdza, że towarzy 
szył niejednokrotnie generałowi 
Oxley'owi w jego podróżach po But 
garii w celach szpiegowskich. Naj- 
częściej w podróżach brał również 
udział „adiutant Oxley'a — kapitan 
Leyland. Wycieczki te odbywały się 
pod pretekstem „wypraw myśliw- 
skich, 
praw, generał Oxley i Szipkow o- 
bejrzeli zbiorniki wody w Beli Is- 
kar, przy czym generał zrobił kilka 
zdjęć. Innym rązem Oxley wyrazii 
chęć obejrzenia posterunków gra- 
nicznych na Dunaju. Jednakże gdy 
samochód brytyjskiej misji woj- 
skowej zbliżył się do granicy koło 
wsi Qewsz, straż graniczna nie prze- 
puściła go dalej wobec braku odpo- 
wiednich dokumentów. 

Na licznych przyjęciach, urządza 
przez generała poznałem 


jednym z przyjęć poznałem sekreta 


i} 


mojemu nastawieniu. Podczas wybo 
rów w 1946 r. Strong przekonał 
mnie o konieczności popierania w 


niejednokrotnie podkreślał swe | Całej rozciągłości poczynań opozycji. 


Na żądanie misji politycznej 
USA oskarżony zbierał 
materiały szpiegowskie 
Po wyjaśnieniu na czym polegały 

jego oficjalne funkcje jako tHumacza, 

w poselstwie USA, Szipkow stwierdza, 

że nieoficjalną część jego działalno. 

ści polegała na zbieraniu informacji | 
szpiegowskich dla wywiadu emorykat | 
skiego, Tak np. w 1946 r. sekrotarz 

amerykańskiej misji politycznej Strong l 

zażądał od oskarżonego zebrania infor j 

macji o wydobyciu węgła w Bułgarii, | 

W 1947 r. charge d'affaires USA w| 


Podczas jednej z tych wy- | Bułgarii — Horner, polscił oskarżorię. | 


mu zebrać dane o Stanie 
bułgarskiego, 

W roku 1949 w czasie obrad plenum 
KO Bułgarskiej Partii . Komunistycz. 
nej — stwierdza dalej Szipkow 
poseł amerykański Donald Heath zdra 
dzał wielkie zainteresowanie sprawą 
naprawiania błędów, jakich się do- 
puszczono podczas tworzenia rolni. 
czych spółdzielni wytwórczych, Wyko 
nując polecenie Heatha, zebrałam od, 
powiednie informacje i złożyłem spra- 
wozńianie, które było celowo zredago- 
wane w sposób tendencyjny i oszczer 


przemyshu | 


W związku z prowokacyjne działal. 


Prokurator: Kto zdaniem oskarżo. 


Po przesłuchaniu 
nego kierował działalnością grup opo 


oskarżonych sąd 
przystąpił do bare 


wa świadków 


z 


Bagaż dyplomatyczny mister Heath'a 


„Oceniałyśmy nasz pobyt w 
Związku Radzieckim — czytamy 
we wspomnieniach przedstąwicie- 
lek Ligi Kobiet, uczestniczek wy: 
cieczki do ZSRR („Byłyśmy w 
ZSRR" — St. Garncarczykowa, M. 
Jaszczukowa, E. Orłowska) - głów* 
nie z punktu widzenia kobiet. 
Chciałyśmny zdać sobie sprawę z 
i warunków życia kobiety w Związ- 
“ku Radzieckim, na podstawie wła- 
snych obserwacji... Przyglądały- 
śmy się uważnie i ciekawie. Wice- 
minister, profesor, uczona... 

"Rzecz jasna — nie tylko Ab 
minister, profesor, uczon ale 
również inżynier, technik, NAGA. 
lekarz, generał, przewodnicząca 
kołchozu, naczelny dyrektor za- 
kładów przemysłowych, dyploma- 
ta, delegat do Rady Najwyższej 
ZSRR. Krótko mówiac, nie ma 
dziedziny życia radzieckiego, w 
której kobiety nie byłyby aktyw- 
nymi, twórczymi uczestniczkami 
nowego socjalistycznego budowni- 
ctwa, nie ma dziedziny (politycz. 


Ana, Hoplto, przewodnicząca | 


kołchozu: delegat do Rady Naj. | 
wyższej RFSRR ' 


nej, społecznej, zawodowej” czy 
kulturalnej), w której nie wybi- 
jałyby się na pierwszy plan i nie 
osiągały stanowisk; zaszczytnych 


i wybitnych, jak nigdzie: na świe* | 


cie. 

„Dawna minęły czasy, w których 
a jak to powiedział Józef Stalin, 
charakteryzując sytuację kobiety 
wiejskiej — kobieta „zawsze była 
niedoceniona i ostatnia". Z tego 
szarego końca, ze stanu nierówno- 
ści, niewolniczego uzależnienia od 
pana, kapitalisty į obszarnika oraz 
od ojca czy męża, ze stanu glebo- 
kiej ciemnoty i zacofania, jakie 
były udzialem kobiety carskiej 
Rosji — wyzwoliła je“ przynosząc 
im pełnię praw obywatelskich 
Wielka. Rewolucja Październiko- 
wą. > 


„Proletariat — mówił Lenin 
— nie może osiągnąć pełnej 
wolności, nie zdobywając peł- 
nej wolności dla kobiet". Pod- 
kreślając następnie, iż „żadne 
demokratyczne ustawodawstwo 
nie zrobiło dla kobiety. nawet 
połowy: tego, co władza radzie- 
cka już w pierwszych miesią” 
cach swego znaczenia”, Wielki 
Wódz Rewolucji. Proletariac- 
kiej wskazywał na konieczność 
masowego uczestnictwa kobiet 
w budowie społeczeństwą so- 
cjalistycznego: „właściwa bu" 
dowa jego zacznie się tylko 
wtedy, kiedy osiągnąwszy peł- 
ne równouprawnienie kobiety, 
weźmiemy się do pracy razem 
z nią", 

Zwracał również na to uwagę 
genialny uczeń į współpracownik: 
Lenina, Józef Stalin, stwierdzając 
już prżed.26 taty: („Prawda” Nr 56 
ha in. 1925 r): i 
` „Kobiety: pracujące; robotni- 
ce i chłopki, są pótężną rezer- 
wą klasy robotniczej... Dlatego 
pierwszym zadaniem proleta- 


oi, 


esi 


+ 


riatu i jego awangārdy—partii 
komunistycznej-— jest pro- 


wadzenie rozstrzygającej walki 
o wyzwolenie kobiet, robotnie, 
i chłopek, spod wpływu burżu* 
azji, o ich uświadomienie poli- 
tyczne i zorganizowanie robot- 
nie i chłopek pod sztandarem 
proletariatu” 


„Wykuć z rezerwy sił robotniczych spośród kobiet armię ro-, 
botnic i wieśniaczek, działajacą ramię w ramię z wielką armią 
proletariatu — oto decydujące zadanie klasy robotniczej“ 


Na zdjęciu — STALIN w rozmowie z koichoźnicami 


Wytyczne Lenina i Stalina, któ- 
re zwłaszcza wspaniały wyraz 
znalazły w Konstytucji Stalinow- 
skiej, gwarantującej możność rea 
lizacji pełnego równouprawnienia 
kobiet przez przyznanie im rów 
nego 2 mężczyzną prawa da pracy, 
płacy, wykształcenia i awansu, 
przez „ aństwową ochronę intere- 

sówć SBięty i dziecka, przez Szeto 
ką sieć klinik położniczych, źłob- 
ków, przedszkoli itd. —zapewnity 
kobiecie radzieckiej  właśćiwe 
miejsce w społeczeństwie; wyżwo- 
liły-z niej twórczą inicjatywę, 
energię i zdolność, uczyniły ją 
ważnym i potężnym czyhnikiem w 
budowie socjalizmu | w rozwoju 
państwa radzieckiego na* drodze 
do komunizmu. 


Jak już. o tym wyżej wspomina- 
liśmy.- nie ma dziedziny ŚĆ 


gdzieby kobiety radzieckie, rów 


i metalowego i 


nouprawnione z meżczyznami:i na 
równi z nimi walezące o socjalizm, 
komunizm, kulturę, cywilizację, 
postęp i pokój — nie osiągały 
najwyższych sukcesów, nie zdoóby* 
wały zaszczytnych awansów i wý- 
[razów głebokiego- uznania, 


w Radach Pracujący ch wszystkich 


(STALIN) 


stopni. Do Rad Najwyższych rá- 
dzieckich republik wybrano 1700 
posłanek (/: ogólnej liczby po- 
słów), wreszcie 277 kobiet jest po” 
słankami do Rady Najwyższej 
ZSRR. 


Miliony kobiet radzieckich za- 
slaja kadry robotników przemy- 
hu włókienniczego: „węglowego, 
hutnictwa, przy” 
czym 300000 spośród nich zajmu 
je stanowiska kierownicze: inży* 
nierów, techników i majstrów. W 
samym tylko „włóknie* 1814 ko" 
biet radzieckich pracuje w charak 
terze nie tylko inżynierów tech- 
ników czy majstrów, ale również 
i —naczelnych dyrektorów. 


Tysiące kobiet radzieckich 
zajmuje odpowiedzialne stano- 


kraju pełnego równouprawnienia kobi 


obiety radzieckie-chlubq i przykładem dla kobiet całego światć 


500 tysięcy kobiet radzieckich |dzieckich nie ogranicza się, oczy”! 
zasiada w charakterze dsiegatek | wiście do przemysłu i socjali sty 


4 


boratoriach=ZSRR przeszło 35000 ; lami, 


se 


et) 


"a 


s 


i oddanie sprawie walki o i 
psze, komunistyczne jutros 
postęp, kulturę, cywilizację. 
pokój. ` 


wiska przewodniczących Koł- 
chozów,dziesiątki tysięcy — to 
traktorzystki i kombajnerki, 
więcej niż sto tysięcy kobiet 
kieruje brygadami polnymi. Nie dziw, że w uznaniu dla i 
Wielki wkład pracy kobiet Ta" i zasług, tysiące Kobiet radzieckid 
‘otrzymało zaszczytny tytuł Boh: 
itera . Socjalistycznej Pracy, dzią 
cznej gospodarki rolnej. W insty- |siątki tysięcy zostało odznaczę 
tutach badawczo*naukowych i la- l nye ;ch bojowymi orderami i mędą 
ponad 200 kobiet zdo 
Kobiet prowadzi badania naukowe. i współczesny laur — Premie Sta 
Ponad 2 miliony nauczycielek pra”: 'linowskie, a porad sto kobiet p 
cuje nad upowszechnieniem oś- ! siada order i tytuł Bohater 


wiaty w państwie radzieckim, a, ; Związku Radzieckiego. 
więcej niż milion kobiet ZSRR | 


Kobiety radzieckie są chlub 
sprawuje pieczę nad ochroną zdro”: partii bolszewickiej, państwa — 
wia człowieka radzieckiego — w społeczeństwa radzieckiego. S4 


one Towniez przedmiotem ogólne 
| go» uznania i głębokiego szacunk 
|mas pra adjących wszystkich kra 
: jów, Masy te bowiem, widząc prżo 
dującą rolę kobiet Związku. Ra 
„dzieckiego w walce o trwały po 
"kój, demokrację i wolność nara 
| dów powtarzają w ślad za Dola- 

es Ibarruri: i 


, „Radzieckie kobiety są naszą 
dumą, chluba swojego narodu, 
chlubą i przykładem: dla kob: et 
całego świata”. 


szpitalach, klinikach, sanatoriach , 
itd., przy czym 126.000 z nich tv! 
kobiety-lekarze. W szeregach tak 

ważnych ideologicznie kadr frontu 
laio artystycznego — koóbiė-' 
ty radzieckie stanowi4 połowę; 
ogółu pracowników. Również „Sta: || 
nowią one blisko 50 proc. ogółu 


tzw, specjalistów z wyższym wy* 
kształceniem. 


Ne będziemy mnożyć gyfr tego 
imponującego bilansu, jaki w 
Związku Radzieckim dało wyzwo- 
lenie kobiety, równouprawnienie 
jej z mężczyzną, zapewnienie jej 
nieograniczonych swobód: obywa* 
telskich i czynnego udziału w 
życiu politycznym, gospodarczym, 
społecznym i kulturalnym swego 
kraju. 

Piękny i godzien podziwu 
użytek uczyniła i nadal czyni 
z tych praw wolna, pełnoupra- 
wniona kobieta radziecka, czy 
to w przedwojennym okresie 
budownictwa socjalistycznego, 
'czy to w okresie ostatniej woj” 
ns, =w czasie: której wykazała | / 

się swoją patriotyczną, pełną 
bohaterstwa postawą, czy też 
wreszcie w okresie powojennej 
* odbudowy, w której objawia 
 niepospolitą energię, ofiarność 


1 


W samym tylko przemyśle włókienniczym 1814 kobiet ra- 


„Niech żyją równoupratwnione kobiety ZSRR* — głosi afisz | 
dzieckich zajmuje stanowiska maczelnych dyrektorów, inży- 


"wyborczy do Rady Najwyższej "Związku Radzieckiego. Wszy- 
stkie kobiety radzieckie wiedzą dobrze, że nie jest to jakiś tzw. ] ` nierów, techników i majstrów... 
„ślogan wyborczy”, lecz, głęboka prawda, wzięta z radzieckiej Na zdjęciu —- kobieta-dyrektor jednej z radzieckich fabryk 

i rzeczywistości. i włókien.iiczych. 


stanowiska inżynierów, 


300.000 kobiet radzieckich zajmuje 

tegfęników i majstrów... 
Na zdjęciu — inż. «ondraszewa, naczelnik moskiewskiej fa- 
bryki lamp radiowych, w rozmowie z majstrem Chrysanową! | 


Kobiety radzieckie stanowią przeszło poto- 
wę ogółu pracowników frontu kulturalno- arty: h 
stycznego.. p. 
Na zdjęciu — znakomita rzeźbiarka, Wiera 
Muchina, laurezika Nagrody Stalinowskiej 


Doktór Aku Umarowa piastuje wysokie sta- 


Kobiety radzieckie stanowią blisko 50. pro- Przeszło 2.000.000 kobiet radzieckich pracu- 
cent. tzw. specjalistów z 0 yźsz ym wykształce- je w szkołach nad ypowszechnieniem oświaty... 
niem... | Na zdjęciu — lekcja historii w szkole ra- 

Na zdjęciu — PERT specjalistka w dzie- dzieckiej 
dzinie hydrodynamiki, członek Akademii Nauk 
ZSRR, Pelagia Koczina, y 


nowisko zastępcy ministra ochrony zdrowia 


Uzbeckiej SRR. 


Nr_67 


obiety w pierwszych szeregach 


bojowmikków o wolność, postep i socjalizm 


Ofiarne życie i bohaterska śmierć|Umeczona za Wielką Sprawę 
Jak Małgorzata Fornalska walczyła i zginęła za Polskę Włada Bytomska — córa robotniczej Lodzi 


Kiedy tworzy się polskie szkolnic- |rzata, właśnie jedzie tramwaj. Jeśli ochaliśmy Ją wszyscy; dzielny 1j ustach. Nie pamiętam jej bez tego 


two na Białorusi, Fornalska zosta- 
je nauczycielką w polskiej szkole 
na wsi. Wiosną 1942 roku jako spa 
dochroniarka przedostaje się da 
Warszawy. Zostaje członkiem KC. 
PPR. 


cą partyjna. Zawsze myśli o innych, 
nigdy o sobie, Jest najbliższą współ 
pracownicą tow.tow. Nowotki i Fin 
dera. W listopadzie 1942 roku gestapo 
wpada na jej trop. Małgorzata For 
nalska zostaje aresztowana. Mimo 
bestialskich tortur w kaźni gestapo, 
hitlerowcom nie udaje się wymóc 
na niej ani jednego słowa, Nie mia 
ła jednak złudzeń co do swego losu. 

„Widywałam ją często podczas spa 
|cerów więzieńnych — pisze jedna 2 
jej towarzyszek, — Stała zawsze że 
wzniesioną głową, zapatrzona w ma 
leńkie, zakratowane okienko"; 

Do więzienia docierają w owym 
czasie radosne wieści o zwycięs- 
twach Armii Radzieckiej. Tym bar- 
dziej krzepią i umacniają wolę 


a robotniczym Karolewie, w po 

bliżu Dworca Kaliskiego wznosi 
się piękny gmach Szkoły Podstawo 
wej im. Małgorzaty Fornalskiej. O 
koło 2 tys. dzieci i młodzieży zdoby 
wa tu co dzień wiedzę w jasnych, 
przestronnych klasach, w uczelni | przetrwaftia, Małgorzata Fornalska 
wyposażonej we wszystkie najnowo |wraz z innymi r każdym 


cześniejsze urządzenia. | $ 
|aowym zwycięstwem. Poza murami 


więzienia toczyła się walka, prowa 
dzona przez Partię, Szybko mknęły 
wypadki, nadchodziła chwila wyzr 
wolenia, 


cieszy się 

O takie właśnie wzorowe szkoły, 
o możność nauki dla wszystkich 
dzieci robotniczych, o postęp I socja 
lizm walczyła nauczycielka — Mał- 
gorzata Fornalska. 

Córka chłopska, o głodzie i chło- 
dzie uczyła się w szkole na Lubel- 
szczyźnie, Wielka Rewolucja Paź- 
dziernikowa roku 1917 zastaje For- 
nalską w szeregach walczącego pro 
letariatn. Po roku 1918 organizuje 
w Lublinie Rady Robotnicze. A kie 
dy do władzy w Polsce dochodzi 
wówczas rząd kapitalistyczno =- ob- 
szarniczy, Małgorzata — „Jasia* — 
przechodzi do podziemia. Do roka 
1939 z któtkimi przerwami -stale | 
przebywa w więzieniu. Niewielkie o 
kresy pobytu na wolności tó praca 


partyjna. Zwolntona w 1939 r. z wię 
zienia udaje się do Białegostoku. 


Niestety nie doczekała tej chwili 

W przededniu wyzwolenia, Mał- 
gorzata Fornałska została rozstrze- 
lana przez hitlerowskich oprawców. 
„Brakowało jeszcze kilku dni — pi 
sze we wspomnieniach jedna z jej 
towarzyszek — aby Jaśka, powróci- 
ła do nas, do szeregów Partii, two- 
rzyć nową rzeczywistość, budować 
i uczyć”. 

Kiedy. Małgorzata Fornalska 0- 
puszczała. Białystok, . odprowadzała 
ją do przystańku tramwajowego jej 
mała córeczka, której niełatwo przy 
chodziło rozstać się z matką. „Puść, 
Oleńko — rzekła wówczas Małgo- 


Zmów pochłania ją całkowicie pra | 


zginę — to za Polskę!” 


za Polskę. Tak, jak mówiła i jak ży 
ła. Za nową Polskę, Polskę robotni- 
ków i chłopów, 
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2 dni walki o wolność i chleb: „Głos Robotnicy” 
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dobry towarzysz, mądry i nie- 


Zginęła Małgorzata Fornalska — | ugięty nauczyciel, który nas uczył 
naszych praw i obowiązków. 

— Zawsze gotowa do pomocy, z 
pogódnym, jasnym uśmiechem na 
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— organ KC: Komuni- 


stycznej Partii Polski 


Takie właśnie kobiety wydaje 
skwarńa hiszpańska ziemia. Taką 
bojowniczką mieustraszóną, bojow= 
niczką bez skazy, jest również Do” 
iorės Ibarruri — La Passionaria — 
namiętna bojowniczka wielkiej spra 
wy wyzwolenia ludu Hiszpanii z nie 
woli faszystowskich oprawce ców. 

„Córka robotnika — robotnica — 
|sako dziewczyna bierze udział w re 
| wolucyjnym ruchu. Walczy bez 
przerwy, bez wytchnienia lata całe. 

Posiwiała w bojach. Teraz stoi u ste 
ru Komunistycznej Partii Hiszpanii. 
Stoi na czele ruchu oporu hiszpań- 
skich robotników i chłopów i nie 
ustaje w walce, w walce na śmierć 
i życie. 


Strasznie 


e ma na świe- musi być generałowi 
ma robotnicy, | 

która by nie znała 4 imienia. Bez 
przesady można o niej powiedzieć, 
że jest najsławniejszą ze sławnych 
kobiet ziemskiego globu, 

Czym zasłużyła sobie Ibarruri na 
taki podziw świata? 


* a % 


olores Ibarruri. 
cie kobiety, 


nie 


je 


Dwa lata temu — jej rówieśnica 
Manuela Sanchez — chłopka ze sło- 
necznej Galicji (prowincja w Hisz- 
panii) — ukryła w swej chatce 
dwóch żołnierzy hiszpańskiego ru- 
chu opori. Obaj byli ranni. Ma- 
nuela zastawiła drzwi chaty swym 
ciałem | odpowiedziała żandarmom 
kata Franco — że ich nie wpu- 
śG do chaty. Wyrwała jednemu z 
oprawców karabin i zaczęła trze- 
lać, Ta chłopka pracująca na odro- 
bek w Pontevedra — po raz pierw- 
szy. w życiu trzymała karabin w rê- 
ku. Zaczęła strzelać. Wiedziała, że 
za -cipais 1 przyjdzie cały bar 
talion Że wytną jej rodzinę do no- 
gL i Sanchez broniła swej 
chaty jak lew, broniła swych dzieci 
broniła dwóch żołnierzy ruchu opo- 
Mu I zginęła wraz z nimni 

Ka 


| Nina Popowa 


prz 


tycznej Federacji Kobiet 


ewodnis:ząca Antyfaszystowskiego 
Komitetu Kobiet Radzieckich, wice 
| przewodnicząca Światowej Demokra- 


ia Passion arid 


Franco — pisze Ilia Erenburg — 
gdy ma takich przeciwników! Fran- 
co wie, że jego dni są policzone. 
Odpowie Franco za wszystko, za 
ruiny Madrytu, za krew dzieci, za 
samoloty otrzymane od Hitlera, za 
napiwki otrzymane z Londynu, Wal 
ka ludu hiszpańskiego trwa. W czas 
ciemnej nocy po górach Asturii idą 
guerillos i śpiewają starą hiszpań- 
ską pieśń: 

, Moją ojczyzną jest oręż — 
Moim spoczynkiem jest bój! 
Łóżkiem — ostre kamienie, 
Czuwanie — to sen mój. 


Idą w ciemną noc hiszpańscy żoł- 
nierze ruchu oporu i walczą — wal 
czą z imieniem  Passionarij na 
ustach. 


Eugenia Coiton 


przewodńicząca Światowej Demokra- | wicepremier i minister spraw zagra” 


tycznej Federacji Kobiet 


1 


uśmiechu, nię przypominam sobie, 
aby kiedykolwiek mówiła o wła- 
snych troskach i bólach, — pisze in 
na robotnica z przędzalni dawnej 
fabryki Hirschberg i Birnbaum. — 


! Dzisiaj rozumiem, skąd czerpała tę 


ogromną siłę, która pozwoliła jej za 
pominać o sobie — była członkiem 
Komunistycznej Partij Polski, któ- 
ra hartówała jej wolę niezłomnej 
walki z ustrojem ucisku i w 

Taką widzieli Władę jej współfo- 
warzysze pracy, i taką właśnie była 
w owych latach ciężkich zmagań z 
wyzyskiem fabrykanta, 2 ustrojem 
kapitalistycznym. Dzisiaj fabryka, 
w której pracowała nosi nazwę: 
PZPB Nr 21 im. Włady Bytomskiej, 
a na Cmentarzu Komunalnym wzno 
si się ku Jej czci piękny pom- 
powstały ze Eg robotni- 


rzysku 


= U. 


cs 

Włada: Bytomska, Urodzona w 
1904 roku w rodzinie robotniczej, 
mając 18 lat zaczęła pracować w fa- 
bryce. Zostaje członkiem Międzyna- 
rodowej Organizacji Pomocy Ro- 
bótnikom Rewolucjonistom, jest 
aktywistką klasowych Związków 
Zawodowych, członkiem Partii, Pa 
pamiętnym strajku włózniarzy " 
roku 1928 zostaje aresztowana i 
zana na 4 lata więzienia. Lata w 
zienne — to late kształcenia się By- 
tomskiej. Wiele czyta, uczy się, ukła 
da płomienne odezwy do robotni- 
| ków Łodzi. „Nie przejmowała się 
wyrokiem — pisze o niej — żeden 

z współwieźniów — z Uporem rewo- 
uejonistki wyczekiwała, pracowała, 
p isała”. 

W roku 1931 — roku nędzy, gło- 
du i bezrobocia, odzyskuje wol- 
|ność. Jakaż to jednax była wolność! 
Bezrobocie, uporczywe a bezsku- 
teczne poszukiwanie pracy. Bytom- 
ska nie porzuca pracy w Partii i 
dla Partii Bywa wszędzie, zjzie są 
wiece, masówki, strajki, I znów Sa- 
nacyjni szpiele chodzą jej po pię- 
tach. I znów wyrok — tym razem 8 
lat. Po opiszczeniu więzienia — po 
wielu staraniach 1 bezowocnych 
próbach; uzyskttje Bytoms<a pracę 
w przędzalmi fabryki Hirschbsrg i 
Birnbaum. „Tylko bez pólityki* — 
mówią jej zaraz na/wstępie — do- 
brze poinformowani przez „faszy- 


W 


fabrykanci. 


zbirów 
tko wiemy! 
Włada szybko pozyskuje zaufanie 


stowskich 
„My wszYS 


zostaje delegatką zWwiĘZKOWĄ. 
organizuje pierwszy  strejk, 
rozpoczynają się na nowo ciągłe po- 
gróżki „defy”, wezwania, wreszcie o- 
bietnice wygodnego życia w zamian 
za wycofanie się z walki o prawa 
polityczne i społeczne klasy robot- 
niczej. Włada pozostaje nieugięta, a 
za czy, stoi twardo cała załoga fa- 
bryki. 

W fabryce czynione Są przygoto- 
wania do strajku okunacyjnego. Ma 
to być protest przeciwko wydaleniu 
z fabryki 3 przadek i dwóch uczen- 
nic — bez odszkodowania. W dniu, 
kiedy ma wybuchnąć strajk — mia- 
sto obiega straszna wiadomość: 
„Żywa pochodnia na ulicach Ło” 
dzi!” — krzyczą tytuły w gazetach. 
Tą żywą pochodnią była Władysła” 
wa Bytomska. Wieczorem dria po” 
przedniego, kiedy po bezowocnych 
badaniach w urzędzie śledczym wra 
cała do domu, faszystowscy zbrod- 
niarze związał bezbronną, oblalł 
benzyną, podpalii i porzucili w pio- 
mieniach, 

Włada Bytomska zginęła męczeń- 
ską śmiercią w walce z rodzimym 
faszyzmem. Ale idea, za którą od- 
dała życie, zwyciężyła. 

Wśród kobiet — włókniarek Ło= 
dzi żyje pamięć o  Władzie Bytom= 
skiej, nieuziętej bojowniczce, sym- 
bolu wałki o sprawiedliwość społecz 
ną i lepsze jutro dla ludzi pracy. 


załogi, 
Kiedy 


Różu Luksemburg - orze! rewoluc 


rodziła się w roku 1871 w Za- 
mościu, Wątłego zdrowia — 
świetna uczennica — wcześnię wstę- 
puje Róża do koła socjaldemokra- 
tycznego — by walczyć o wyzwole 
nie człowieka pracy z kapitalistycz- 
nego ucisku. Napatrzyła się dosyć 
na nędzę chłopów i robotników poł 
skich, na przednówkowe głody, na 
śmierć dzieci niedożywianych Í 
krzywicznych. Widziała tysiące pi 
wnicznych izb miejskich 1 zapa- 
dłych w ziemię czworaków, krytych 
darniną. Jak młody orzeł zerwała 
|się wcześnie do walki. 
Niezwykie czynna — płomiennym 
słowem i piórem zagrzewa do bo- 
ju. Staje się jedną z czołowych po- 


Anna Pauker 


nicznych Rumanii 


staci rewolucyjnego ruchu w Polsce. 

W roku 1893 staje się współtwórcą 
powstającej podówczas Soacjaldemo- 
kracji Królestwa Polskiego i Litwy. 
Potem wyjeżdża zagranicę. Kończy 
studia uniwersyteckie w Genewie— 
|skąd wraca do Polski, by brać u- 
dział w rewolucji 1905 roku, nastę- 
pnie wraca do Niemiec i staje się 
aktywnym członkiem lewego skrzy 
dła  socjałdemokracji niemieckiej. 
Nie jest tu jedyna przedstawicielką 
narodu polskiego, Walczy ramię w 
ramię z Julianem  Marchlewskim. 
Nawiązuje ścisły kontakt z czołowy 
mi przywódcami rewolucyjnego ru- 
chu Niemiec—Franciszkiem Mehrin- 
giem i Karolem Liebknechtem. Ta 


iech żyje Światowa Demokratyczna Federacja Kobiet! 


Irena Sztachelska 


przewodnicząca Zarządu Głównego 
Ligi Kobiet 


| 


oni — Róża — Marchlewski, Lieb- 
knecht i Mehring tworzą rewolucyj 
ny „Zwiazek Spartakusa"* (1916 r.) 


To oni stają się twórcami bojowe 
Komunistycznej Partii Niemiec. 


15 stycznia 1919 roku — Róża Luk 
semburg i Karol Liebknecht zosta- 
ją aresztowani i zamordowani bes 
tialsko przez bandę uzbrojonych 
junkrów pruskich. Róża Luksemi 
burg — orzeł rewolucji — walczęca 
z krzywdą i wyzystiem od lat naj- 
młodszych padła w walce o socja- 
lizm. 


Jako teoretyk ruchu rewolucyjne 
go Róża Luksemburg. popełniła błę- 
dy. Łudziła się, że kapitalizm sam 
się załamie, Nie zdawała sobie w 
pełni sprawy z istoty walk narodo= 
wo - wyzwoleńczych. Nie doceniała 
wielkiej roli partii politycznej — 
wodza i kierownika mas pracują- 
cych świata. To jednak, czego doko 
nałą w życiu — świadczy o jej pło- 
miennej miłości do ludu — a jej 
walka jest wzorem dla kobiet całe 
so świata, 


łączą się moje najdawniej 
fpomnienia z dzieciństwa, któ 
da na ciężki okres po I 
pore, Co dzień wcze- 
kiem czy to zimą, gdy nia 
Klony śnieg jeszcze tarasował 
iki, czy latem, gdy słońce sta- 
: nisko nad horyzontem, 
: do piekarni po pachnący 
ki razowieć. Dwa kilo razow 
Gdy brałam go do ręki czu- 


ky 


Bi pe krtani i brała mnie 


: odkrojć wielką, grubą 
gi Bie oglądając sięna niko 
ją od razu na ulicy, za pro 

ipii ekarni, 
wiedziałam, że nie można. w 
czekała na ten chleb cała ro 
| Czworo małych, wiecznie gło 
| dzieciaków, posępny, wychu 
ojciec i srnutna zazwyczaj 
l Matka kroiła chieb na małe 
Hf wydzielała je oszczędnie, 
ek musiał starczyć na cały 
a my pochłonęlibyśmy go w 
iü oka... Czasem tylko, gdy 
Mie miał pełnej wagi, dawano 
ką dokładkę. Zjadałam ja na 
last, jeszcze w sklepie — I ta 
ii joja „premia* za codzienne 
nie do piekarni. 
Mato, powiedz mi, czy my całe 
będziemy tak skapo dzielić 
M8? — zapytałam któregoś dnia 
biadaniu. | . 
dec nie odpowiedział od razu, 
ał chwilę w powietrzu kubek 
patrzył na parująca zeń smuż 
y i dopiero po chwili odrzekł 
j poważnie: 
Wia zisz — ja jestem robotni- 
sezonowym.. Ja mam pracę 
Ñ czasu do czasu... A zresztą 
i gdybym miał pracę stałą, to 
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ME Rej, Ludowej ej 


j Wielki Dzień! Otrzymując Order Sztandaru Pracy 


bsap f drewmiane chodaki 
Frogner Z książki wydanej w ramach HAM Przodowników Pracy) 


"Na wszystko trzeba znaleźć czas 


czym innym, lecz właśnie z |i 


tak będzie u nas zawsze bieda... 
ZAWSZE. 


— A czemu, tatusiu? 

Ojciec nie był skory do rozmowy 
z dziećmi. Ale wtedy spojrzał mi po 
nuro w oczy i odrzekł: 
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— Diatego, że panowie fabrykan- 
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proi. Uniwersytetu Łódzkiego 


POLSKA LUDOWA WOSUWĄ RAS NA NOWE STANOWISKA 


Natalia Gasiorowska 


zaciągnęłam dług wdzięczności wobec Polski Ludowej 


Gdy dochodziła do mnie nięspo* 
dziewanie z pism wiadomość o Wy- 
sokich odznaczeniach, jakich udzie= 
lała mi Polska Ludowa dwukrotnie 


gl zabierają to, co my zarabiamy | |(w 1948 í 1949), wśród różnorodnych 


budują sobie za to białe pałace... 


JT tak będzie ZAWSZE, dopóki tny me 


zabierzemy im przędzalni - t tkalnt. 
Dopóki MY NIE BĘDZIEMY GOS- 
PODARZAMI W FABRYKACH, ro 
zumiesz, mała. 

Oczy napełniły mi się łzami... Dla 
czego tak się dzieje — pomyślałam... 
Inni mają pałace, a ja jestem zaw- 
sze głodna i chodzę w drewnianych 
trepach, 


_. Zresztą nie ja jedqa. Gdy nauczy 
cielka wchodziła do klasy, witał ją 
zawsze stukot drewnianych pode- 
szew, Bo była to szkoła robotnicza, 
była to szkoła biednych. Na czter- 
dzieścioro dzieci w klasie tylko sie- 
draloro miałó stare, zniszczone buci 
ki ze skóry. My wszystkie pozostała 
marzyłyśmy o takich bucikach dłu 
gie lata — szczytem zaś marzeń by 
ły dla nas lśniące, czarne kalosze 
nauczycielki... 

Dziś, gdy moja starsza córka uczy 
się w jasnej, ciepiej szkole, gdy ma 
wszystkie potrzebne jej książki i.od 
rabia zadania przy jasnej lampie e- 
lektrycznej, syta i wypoczęta — tru 
dno mi wprost uwierzyć, że napraw 
dę skończył się już dia nas cały ten 
świat krzywdy i nędzy, w którym 
urodziłam się i wychowałam. Wresz 
cie marzenia mojego ojca stały się 
rzeczywistością: robotnicy odebrali 
fabryki wyzyskiwaczom i stanęli 
przy maszynach jako gospodarze. 


zbudzonych uczuć górowało poczu- 
cie miewspółrnierności nagrody do 
zasługi. 

Sztandar Pracy — to wielka nar 
groda za pracę, dowód uznania dla 
twórczega wysiłku, trudu. ófiąrno" 
ści w służbie nowej Polsca. Ale pra 
ca dla mnie to nie ofiara, nie wysi- 
łek, to istotna treść życia, źródło ra 
dości, wynikającej z osiągnięcia pla 
cówek pracy zgodnej z uzdolnie- 
niem, z zainteresowaniami, pracy 
do jakiej zostałam w pełni dopu- 
szczona dopiero w obecnej epoce, 

Przeżyłam różne etapy w naszych 
dziejach: rok 1905, okres dzikiej re- 
akcji carskiej, dwie okropne wojny, 
czasy zabagnionej „sanacji”. Były to 
moje lata szalonej młodości, bujnej 
dojrzałości, świadomości o różnorod- 
nych mych uzdolnień. energii i roz 
machu życiowego. I oto całe to pół- 
wiecze przeżyłam skrępowana jak- 
by siecią lub nawet kajdanami — 
albo w pracy podziemnej albo w 
więzieniu czy na wygnaniu, albo co 
najmniej w izolacji społecznej, poza 
barierą oddzielającą od pożądanych 
placówek pracy, w stałym zahamb- 
waniu pełnego rozwoju uczucia, my 
Śl, czynu. 


W dniu I maja 1945 roku wycho” 
dzę wprost ze schronu fabrycznego 
w Berlinie na ulice wśród padają- 
cych pocisków; po dwutygodniowej, 
przeważnie pieszej wędrówce docie- 
ram do kraju, I oto w Łodzi czeka 


>> dia mnie katedra mó- 


go przedmiotu w naipięxniejszym 


podówczas Uniwersytecie polskim 


Awans społeczny tow. Janiny Franke 


Tow. Janina Franke rośnie. Tak 
właśnie można. określić kolejne. prze- 
miany, zachodzące yy- jej życiu. Z ci- 
thej, zapukażej kobietki, Kiórej caity 
świat mieścił gię w obrębie szwalni 
i rodzinnego domu, przeradza się w 
człowieka o coraz szerszych horyzon- 
tach myślowych, o stale poziębiają* 
cej się świadomości politycznej j spo- 
żecznej, 

Dla nikogo nie jest tajemnicą, że 
ludzie w Polsce Ludowej rosną. Że 
właśnie od warsztatów, od łopaty, 
kielni i kilofa pną się ną coraz wyż- 
sze stanowiska, że odkrywają w so- 
Łie nowe, nieznane dotychczas siły 
oraz zdolności. 

Tów. Franke była szwaczką, Przy 
krawieckiej maszynie przesiądywała 
przed wojną, gdy sama jedna musia 
ła zarabiać na utrzymanie rodziny, 
składającej się z 6 osób. Tak upły- 
nął jej okres okupacji, a następnie 
pierwszy rok po wojnie. Ale „potem 
zbuntowała się. Zapragnęła innego 
życia, Wiedziała, że ma w sobie dość 
energii i zdolności, aby opanować in- 
ny zawód. 

Mąż jej od wielu lat pracował w 
kotlarni „Elektrobudowy”, jako prze- 
glądacz kadzi. Gdy odwiedzała go 
tam nieraz, oglądała z podziwem, ja” 

je wielkie rzeczy dzieją się tutaj 
w fabryce. Ogromnie zaciekawiały ją 
przedmioty tu wytwarzane oraz ich 
niezrozumiała, złożona budowa. 

I tak się jakoś złożyło, że została 
tam przyjęta do pracy. 

Każdy, kto znał ją, jako szwaczkę, 


przystawał teraz zdumiony na jej Wi- 
dok. Gdzież się podziała ta cicha, 


nieśmiała  kobiecina! W roboczym 
to kombinezonie, w ogromnej hali, peł- 


jroga tow. Kalinowskiej 
do wysokiego awansu 


| jednym hektarze dzierżawio” | przemierza pamięcią ubiegłe lata, 


życie nie układało się giad- 
pie! Dni, które kończyły się pój 
I spoczynek z pustym żołąd- 
raj sódz bardzo często. 
gsto, żeby można było je tak 

ie azać z pamięci i zapo” 
„o tych latach, pelnych krzyw- 


1 iadomość o wybuchu woj- 
Ina tow. Kalinowskiej przy” 
„jak i wiełu innych bieda- 
je wreszcie coś się zmieni, 
wojnie zapanują sprawied- 
E lepsze stosunki, 
Fdużo nieszczęść przewaliło się 
| ubogą chałupkę wiejską w 
"Wiele łez wylały oczy wiej 
ny, która szła napraw” 
kmiowymi drogami przez te 

i, ponure lata wojny. 

i Janina Kalinowska — dziś 
mik personalny PZPJG Nr 8, 
fe — dyrektor naczelny Zakła- 
U nterzjnych Łódź-Poludnie, 

re 


które wiodły ją z ubogiej wioski do 
wysokiego awansu społecznego. Wie 
dobrze, Że nigdy jej życie nie ułoży” 
łóby się tak, gdyby nadal panował 
przedwojenny ustrój. Wie, że na tym 
uzierżawionym  hektarze klepałaby 
Łiedę aż do śmierci, 

Świadomość, że o lepszą przyszłość 
należy walczyć, że trzeba do niej da- 
żyć uparcie i wytrwale, zdobyła wte- 
dy, gdy w lubelskich lasach przeby” 
wała w partyzantce radzieckiej. Tam, 
od radzieckich towarzyszy, dowie- 
działa się, jak żyją ludzie w ZSRR, 
poznała piękne zasady ideologii mar- 
w|ksizmurleninizmu. W imię tych za» 
sad walczyła przeciwka niemieckie- 
mu najeźdźcy. W ich imię zaraz po 
wyzwoleniu stanęłs do pracy, mimo | 
ciężkiej rany, odniesionej w noge 
Ucząc się, zdobywając stale nowe 
zasoby wiedzy, pełniła wzorowo Swą 
odpowiedzialną funkcję, zasługując 
w pełni na swój dzisiejszy awans. 


nej skomplikowanych maszyn, wyko- 
nywała swą robotę 2 pogodną i u* 
śmiechniętą twarzą: Nabrała energii, 
stanowczości. Charakter jej jakby 
stwardniał i nabrał mocy w zetknię- 
ciu z żelazem i stalą, 

Tow. Franke nie pracowała byle 
jak, o niel Gdy początkowo nie- 
którzy robotnicy usiłowli żartować 
z kobiety w spodniach, tò wkrótce 
już patrzyli na nią z podziwem. Ta 
mała, szczupła osóbka, do tego nie 


„fachowiec”, osiągzia do 200 procent 

normy,.i już stale pozostała na tym 
poziomie. Ba, nabrała takiej wpra- 
sy i z takim zapałem pełniła swg 
pracę, że pracowała znacznie lepiej 
niż mężczyźni. 


Od dłuższego już czasu cała zało” 
ga wyraża się o tow. Franke z go- 
rącym uznaniem, jako o czołowej 
przodownicy pracy „KBlektrobudowy”. 
Toteż nikt nie wątpi, że na nowym 
stanowisku, jakie ma objąć w dniu 
dzisiejszym, a mianowicie na stano- 
wisku rozdzielczego pracy w oddzia- 
le montażu, również doskonale da 
sobie radę. A to przecież nie jest 
ostatni szczebel awansu społeczne” 

gol Stąd czekają na tow. Franke je» 
szcze różna możliwości vzyskania 
wyższego stanowiska. 

Mała, szczupła kobietka opowiada 
o swym szczęściu z promiennym 
uśmiechem. Bo ma jeszcze jeden po% 
wód do zadowolenia. Niedawno wy” 
brana została H sekretarzem Pod- 
stawowej Organizacji Partyjnej. 
Czyż to nie najlepszy dowód zaufa- 
mia, jakim obdarzają ją towarzysze 
pracy? 

Z roku na rok roźżzerza się hory- 
zont tow, Janiny Franke. Pora sobą 
ma dopiero 30 lat życia — przęd nią 
Jeszcze wiele, wiele lat owocnej pra- 
cy dla kraju i dla trojga dzieci, któ- 
re wychowuje. 


w środowisku robotniczym najbar- 
dziej postępowym. W czerwcu od 
bywa się niezapomniany Ogólno= 
polski Zjazd Oświatowy. Z różnych 
stron otrzymuję wezwania do pra- 
cy, propozycję Ministra w sprawie 
zorganizowania Wyższej Szkoły Pe- 
dagogicznej (przez dziesiątki lat ma 
rzyłam o pracy kształcenia nauczy- 
ciel traktując ją jako najwyższe za 
danie społeczne i bezwzględnie by- 
łam od niej usuwana), Spadają na 
minie różne obowiązki w zakresie 
nauki, nauczania, oświaty. 

Budzi to we mnie entuzjazm | ra- 
dość. Nie liczę się z czasem, z siła 
mi, mam stałe poczucie, że przecież 
należy odrobić zaległości poprzed- 
nich lat. Życie staje się bogate, pięk 
ne, wielkie zadaniami do spełnienia 
w zniszczonym kraju, umęczonego 
społeczeństwa. 

W tych warunkach pracy żacią= 
gmęłam dług wdzięczności u pań- 
stwa, u narodu, u tych najlepszych 
w społęczeństwie, którzy złożyli o- 
fiare a życia, z bezpieczeństwa; Wy- 
siłku nadludzkiego przy zakładaniu 
fundamentów powojennych. 

Stoję przy Sztandarze -Pracy w to 


Dzień tow. 


Nowy majster 


Do niedawna jeszcze było tak, że 
przez caie 8 godzin bez przerwy sie* 
działa pochylona nad towarem, zwin- 
nia manipulijąc szczypczykami i że- 
laznym grzebieniem, Lubiła tę robotę 
— to prawda. Gdy wyskubywała pa- 
skudne pęki Í zacierała zrywy, czuła, 
że to jest twórcza praca, ża pod jej 
ręką tkanina stawała się gladka, ' ez 
DEW, że” wzrastał” jej jakość; tej 
wartość.” 

Niergz kierownik radził jej, žeby 
przeszła do innego oddziału, że otrzy 
ma tam łatwiejszą pracę. Ona jednak 
pozostawała na swym stanowisku. 

— Od 14 lat już jestem „neperką” 
— to i zostanę tutaj. Co tam będę 
szukać innych zawodów, 

I dalej każdy dzień zasławał ją nad 
nową sziuką towaru, którą szybko 
przesuwała przez swój stół „neper- 
ski”. 


Ale to skończyło się ostatnio. Skoń 
czyło się z chwilą, ady na kilka dni 
przed 8 marca dowiedziała się, że u- 
zyskuje awans, 


— Nie pójdę z nepem?” nigdzie — 
żachnęła się w pierwszej chwili. Ale 
wnet potem uśmiech zadowolenia o- 
promienił jej miłą, młodzieńczą 
twarz. No, bo naprawdę, bynajmniej 
nie trzeba będzie stąd odchodzić — 
zostawała. nadal, obejmując funkcję 


majstra, 
+ 


Inaczej teraz układa się dzień tow. 
Wandy Ucińsiiej. Nie myślcie, że 


Z majstra - na kierownika skręcalni 


przeważały jednobrzmiące głosy. 


sza Cypryfńiska — majster ze skręcal. 
ni? Ona 


drużynę. 


Tow. Cypryńska nie odmówiła. By- | Ukończyła go z bardzo dobrym wyni- 
ła juź przeniknięta takim „bojowym |kłam. Tak więc została w skręcalni, 
duchem”, który zawsze kazał jej prza | coraz 

dować w robocie zawodowei czy spo | swych maszyn. 


łecznej, który nie pozwolił - dosłownie 


usiedzieć na miejscu, Enerqicznie też | swans nia oderwie jej od ulubionego 
zabrała się do sprawowania nowej | zajęcia. 
funkcji A w dalszym clągu pilnie wy | kiem skręcalni PZPB Nr 3. A znając 
pełniała swe obowiązki majstra. Sala | ją nie należy wątpić, że nie będzie to 
przecież nie mogła na tym clerpieć, kierownik. siedzący tylko przy biur- 


PIEEMDOODODOODOCOGOOCODOODODOODOGOCOOGCOGODODO 
„Kobiety polskie—jednoczą się 
w szeregach Ligi Kobiet“ 


— Kto będzię lepszy, jeśli nie na- | usuwając te, które już wynikły. 


jest tak energiczna że na|nadzwyczajną ciekawość. Toteż po- 
pewno doskonale poprowadzi naszą | znało się na niej kierownictwo zakła- 


szynach, zapobiegając uszkodzeniom, 


Do tych maszyn — to zawsze miała 


dów i skierowała na kurs majsterski. 


bardziej przywiąznjąc się do 


I nawet oczekujący ją dzisiaj 


Zostaje bowiem  kierowni- 


p 


Awans tow, Cypryńskiej z PZPB Nr 3 


Gdy w PZPB Nr 3 zorganizowano że ona jest aktywistką PZPR Í Ligi 
kobiecą drużynę ORMO, zaczęto się| Kobiet, a teraz znów została komen- 
zastanawiać, kto ma zostać komen:-|dantką hufca. Podobnia jak zawsze, 
dantką. Ale na salach protlukcyjnych | niezmordowanie krzątała się przy ma 


~ 


warzystwie włókniarki, nauczyciel- 
ki, górnika, hutnika, Rozumiem, ża 
Polska Ludowa tym odznaczeniem 
daje wyraz uznania nie tyle dla je- 
dnostki, lecz dla samego żywiołu 
pracy, energii, oddania, które potra- 
fita z człowieka przeciętnego, Sza* 
rego wyzwolić rewolucja, przeobra” 
żająca świat cały, niszcząca Kkosz= 
marną przeszłość, budująca podsta- 
wy dla nowego, jasnego życia 
wszystkich ludzi w przyszłej Poisca 
Socjalistycznej, Rozumiem, że Pol- 
ska Ludowa rzuca wezwanie wszyst 
kim tu zawodom, aby pracować, ile 
sił starczy dążyć do celu drogami, 
jakie wskazuje nauka rozwoju hista 
rycznego i teoria socjalizmu, pro- 
gram | polityka partii komunistycz= 
nej. T 
Tak oceniając Sztandar Pracy, u~ 
symbolizowany w. odznace czerwoó- 
nym kolorem i młotem w dłoni, pra 
gng trzymać go wysoko mocną ręką, 
wskazując nim drogę naprzód i w 
górę wiodącą młodszym  towarzy= 
sżom pracy. 
Natalia Gąstorowska. i 


8 marça 1950 róku, 


Ucińskier 


w PZPB Nr 2 


łatwiej, nie — roboty ma więcej, niż 
uprzednio, ale obecnie pracuje 6ię 
tak jakoś  radośniej i ciekawiej, z 
krzepiącym poczuciem odpowiedzial- 
ności za całą salę, za pracę kiikudzie- 
sięciu kobiet, Gdy śpieszy do fabryki, 
to już w myśli układa sobie, co też 
dzisiaj powinna zdziałać, Szybko prze 
wija się w pamięci: postarać się o ża- 
rówki, kilku kobietom dostarczyć far- 
tuchów roboczych, wyostrzyć qrzebie 
nie, 

Gdy rankiem przychodzi — sala 
jest jeszcze pusta. Otwiera szeroko 
okna, żeby przewietrzyć pomieszcze- 
nie. A potem toczy się już codzienna 
robota: wydawanie towaru, kontrola 
kart zegarowych, sporządzanie rapor 
tów, 


A z sali co chwila rozlegają się wo- 
łania: 


— Pani Ucińska — takie pęki, że 
rady sobie dać nie moge! 

— Towarzyszko — zabrakła mi pły 
nu do wywabiania plam. I trzeba bie- 
qgać od stołu do stołu. 

— Duże pęki? — No, to poradzimy 
wspólnymi siłami. *I już chwyta 
szczypce, przysiada się do skubaczki 
i szybko „na cztery ręce” naprawia- 
ją sztukę. 

To nie to, co dawny majster, który 
nigdy mie brał się do takich zajęć. 
Wandą Ucińska dobrze wie, jaki to 
kłopot, gdy zdarzy się sztuka usiana 
pskami, Swój nowy obowiązek rozu- 
mie nie tylko, jako czuwanie nad pra 


cą powierzonych jej pieczy kobiet, a- 


łe jako obowiązek pomocy i troski. 


rzeszkód 1 czerw w produkcji. 


ku, Tow, Cypryńska zapowiada, iż ca | Dlatego nowy majster w ciągu tych 
łe dni będzie spędzać na salach pro- | kilku zaledwie dni zdołał już sobie za 
dukcyjnych, bacznia strzegąc, by jej 
ukochane maszyny były w porządku 
i aby nie dopuścić do jakichkolwiek | Jest członkiem PZPR i Ligi Kobiet. 


skarbić sympatię całej załogi. 


Tow. licińska ma dopiero 27 lat. 


ie 


ą 


EU > WEW 


Str. 8 


KOBIETY GZERWONEJ ŁODZI NA HONOROWYM POSTERUŃ 


Robotnice łódzkie czczą wzmożonym wysiłkiem Wielkie Swieto Kobiet w 
Międzynarodowy Dzien Kobiet Honorowe Warty — umacniają pok 


Mo redakcji naszej w. dalszym cią byłoby pominąć miłcze- 
Zu masowo napływają zobowiąza- 


Trudno 
niem kobiety z PMT. Te, przez któ 


oświadcza tow. Panlina Chełmińska 
— Wszystkie zajęte jesteśmy przy 


|działu. Kurs ten rózpocznie się w|du, w dniu 8 marca br. wygłosić w 


gaczom wtrącić śwjią 
marcu j będzie trwał w ciągu trzech | 10 zakładach pracy referaty, zwią” 


zapanuje trwały 


mia kobiet, które w. ten spósób pra- | miesięcy. zane z tym świętem rych zwinne ręce przesuwają się jednej robocie i ożywia nas jedna | — My, kobiety, daf 
giną zadokumeptować swą przyna- Korespondent „Głosu* z Techni- Jak nas powiadamia tow. Nowak, | We kie liście tytoniowe, i małe | myśl, = aby swe zadanie wypełnić | Święto, wskazujemy g 
leżność do Obozu Pokoju i Postępu. |kum Włókienniczego, tow. Rozłow- | kobiety ze Zjednoczenia Przem. Ma] 5ształtne papierosy,  Kobiefy z |szybko i dobrze, aby wydatną pracą |gę do osiągnięcia pok 

Międzynarodowy Dzień Kobiet ro! ški komunikuje, Że w związku z|szyn Włókienniczych powzięły na- PMT pełnią honorowe Warty Po- zadokumentować nasze stanowisko |podwyższamy naszą 
botnice łódzkie uezcza wzmóżonym | dniem 8 marca. członkinie Ligi Ko-| stępujące zobowiązania: podnieść |xoju. ) „_ | wobec dzisiejszego ustroju. raz szybszym krokię 
wysiłkiem i wydatnym  podniesie- | biet przy Technikum postanowiły | wydajność pracy, sumiennie wyko- w oddziale przyrządzalni długim No, i w całej fabryce znana jest |do socjalizmu — dod 
nism produkcii- p podnieść wyniki w nauce, aby w|nywać obowiazki służbowe, wzmóc szeregiem stoją małe stoliczki, UStA |postąwa tej taśmy. Oddział przyrzą |na Kubiak. 


przyszłości móc owocnie pracować 
dla fozwoju naszego przemysłu. 
M. inn. uchwaliły one: 
Pogłębić swoją wiedzę 
giczną, studiując literaturę 
sistowska, jedyną nauke, 
podstawy właściwego 


wione wzdłuż przestwającej się bez 
ustannie taśmy, ,pełnej tytoniowych 
liści. Na początku taśmy widnieją 
dwie duże chorągiewki, — znak, że 
wszystkie pracujące tu kobiety peł 
nią honorową Wartę. 

— Jakże mogłoby być inaczej. — 


Qudświętny nastrój w PZPB Nr 5 


dyscyplinę pracy oraz skłonić wszy 
stkie pracownice zakładów do ucze- 
stnictwą we współzawodnictwie 
ideolo- | pracy. 

mark-| Jednocześnie zobowiązały się rów 
dającą | nież brać czynny udział w walte z 
światopoglą- | analabetyzmem. 


Przy nowoczesnej 
biającej papierosy, 
Zofia Kurbańtowska. 
sze o 10 i 15 proc. swi 
cyjna. Dziś uzyskałą ii 
wyniki. Dziś jeszcze. 
je papierosy do drewna 

W pakowalni powi 
czerwona choragiewka 
tow. Heleny Matuża 
ma w- czyściutkiej, bł 
ce+i równie białym fi 


dzalni zdobył już dwá razy pierw- 
sze miejsce we współzawodnictwie 
międzyzakładowym, przekraczając 
o 30 procent swe normy produkcyj- 
ne, 

A pracują tutaj przeważnie kobie 
ty starsze, już sterane życiem. Lecz 
aż serce rośnie, gdy się posłucha co 
one mówią. Tow. tow. Justyna Ku- 
biak i Józela Borkowska dawno już 
ukończyły po 50 lat życia, lecz z nie 
zwykłą energią wypełniają swą pra 


A wiec kobiety z ZZP Kab. oddz, 
„A, jak podaje nasz korespondent 
tow. Stopczyk, postanowiły podwyż 
szyć swą produkcję o 5 procent w 
dniach 6, 7, 8 marca br. Zobowiąza- | 
mia te podjęły tow. tow. Łuczycka, 

Królikowska, Kaczmarek, 


Gwizdała, 
Braun, Gierbich, Karbowiak, Miel- 
czarek, Zasina, Fryde i wiele in- 
nych. 

Tow. Bocheński zawiadamia nas, 
Że w PZPJG Nr 8, robotnice  zobo- 
wiązały się dla uczczenia Dnia Ko- 


biet pełnić Warty Pokoju, przystą- 
pić dö energicznego szkolenia ideo- 
logicznego i politycznego oraz urzą 
dzić akademię, poświęconą obcho- 
dowi Międzynarodowego Dnia Ko- 
biet. 

Brygada kobieca, 
PZPAT iR Nr 2 przy produkcji 
portfeli przyrzekła dać 102 procent 
zaplanowanej produkcji oraz utrzy- 
mać wzorową dyscyplinę pracy, o 
czym pisze nam tow. Paczyński, 


zatrudniana w 


Tow. Smuga donosi nam, że człoń 
kinie koła Ligi Kobiet przy 12 Od- 
dziale Sprzętu i Transportu PPB, 
"Zjednoczenie Łódzkie, postanowiły 
w.celu uczczenia dnia 8.marca zor- 
ganizować kurs dla apalfabetów 


Gdy wchodzimy na salę przędzalni 
średnioprzędnej PZPB Nr 5, uwagę 
naszą zwraca wielki napis na transpa 
rencie. zawieszanym właśnie w tej 
chwili. Napis głosi; „Nasza przędza!- 
nia dobrze przędzie i we współ- 
zawodnictwie z egipską pierwszą bę- 
dzie”. 

Jeśli ma być pierwszą we współza- 
wodnictwie. to na pewno nie zostanie 
ostatnią przy pełnieniu „Wart Poko- 
ju” i odświętnym przybraniu sal próo- 
dukcyjnych. Wszędzie panuje niezwy 
kłe ożywienie. Kobiety z następnej 
zmiany przychodzą wcześniej, aby 
uczestniczyć w dekoracji sal. Widzi- 
my, jak dwie młode robotnice umiesz 
czają na poczesnym miejscn portret 
Towarzysza Stalina i ozdabiają go 


półanalfabetów, robotników 12 Od-|czerwona qirlanda. Tam zrowu wiel- 


ki Gołąb Pokoju lekko unosi się w 
przestrzeni czerwonego pola. 

Tow, Radzińska i Burska, nie zaję- 
te bezpośrednio przy maszynie, pilnie 
zajęte są dekoracją sali, a swą pracę 
zawodową wykońają później. Dwie 
rełode robotnice: tow. tow. Szymczak 


i Piątczak, kończą czyszczenie i przy | 


ozdabianie swych maszyn. 

W tej chwili przyniesiono właśnie 
na oddział czerwone kokardki i znacz 
ki, która kobiety będą nosić podcies 
pełnienia „Wart Pokoju”. 

— Sekretariat LK otrzymał przeszło 
2.000 zgłoszeń do „Wart Pokoju — 
oświadcza przewodnicząca LK, tow, 
Gołębiowska, — Zgłoszenia bez przer 
wy napływają dalej. Już nam zabra- 
kło kokarde 


Wyróżniające się przodownice w 


Potężna mobilizacja sił 


w obronie pokoju 
Kobiety z PZPB Nr 3 pełnią honorowe Warty 


Od dłuższego czasu. w PZPB Nr 3 
trwały energiczne przygotowania do 
godnego uczczenia Międzynerodowe- 
go Dnia Kobiet, Dzisiaj już wszyst 
kie sale produkcyjne toną w czarwie- 
ni, a ma warsztatach powiewają czer- 
wone chorągiewki. Wysoko/pod stro- 
pami sal widnieją transparenty, z któ 
rych biją w oczy ogromne, białe li- 
tery — hasła, wzywające do uroczy- 
stego obchodu dnia 8 marca, 


W lokalu rady zakładowej jeszcze | 
nie "zapanował spokój; Jeszcze ca 
chwila wpada ktoś to po znaczek, to 
|po choragiewkę, to z zapytaniem, czy | 
nie zostałą jeszcze przypadkiem Jaka 
biała bluzka. Przecież każda robotni- 
ca chciałtby w dnin dzisiejszym ucze 
stniczyć w „„Wartach Pokoju. W No- 
wej Tkalnl wszystkie krosna pizybra 
ne są proporczykami. Tow. Janowicz, | 
starsza już tkaczka, pełniąca z dumą 


panuje dziś szczególnie uroczysty nā- 
strój. Wszystkie pracownice pełnią 
honorowe „Warty Pokoju” z powagą 
i świadomością, że dzień 8 marca jest 
wielkim wydarzeniem 
kich kobiet na całym 
leżną mobilizacją sił 
koju, dla iczenia 
kusów impe stów. 


w życiu wszyst 


święcie 
dla obrony 
wojeńnych vza? 


po 


z 


Jest po | 


pracy społecznej i zawodowej pozna- 
jemy po specjalnych znaczkach z li- 
terą LK. Wykonano je własnymi si- 
łami w „Piątce Bawełnianej . Przy de 
koracji sal pomagaja również męż- 
czyźni. Na wysokich słupach foz- 
mieszczono żywe kwiaty. Maszyny 
przyczdabiają chorągiewki. 

W przędzalni średnioprzędnej rej 
wodzi młodzież w „„Wartach Pokoju” 
i przybieraniu sal. Tow. Gugała, prze 
wodnicząca ZMP, wraz z kolezanka 
mi pięknie ozdobiły choragiewkami 
swe maszyny. Na każdej 
emblemat ZMP, 3 

— Gdyby nasi poprzednicy. którzy 
tulaj kiedyś pracowali i walczyli, wi- 
dzieli, jak wygląda dziś Święto Ko- 
biet, nie posiadaliby się ze zdumienia 
mówi tow, Siciński, starszy bra- 
lak odświętnie i radośnie wy- 
sale produkcyjne. Ale u ras, 
czerwonym Widzewie, must być 


w 
tak pięknie, 
W skręcalni na maszynach powie- 


twa las choragiewek, 
cienkoprzędnej 
malowideł, którymi 


ię. Tkalnia 


w 


udekorowano sa- 


dziale chemicznym 
suszarki również 


są od- 
świetnie, 


przystrojono 


Wszędzie, jak „Piątka Bawełniana” 
dłuqa i szeroka. widać ntacujące w 
|skupioniu „Warty Pokoju”, Ma z 
riśnia czystością, a wroczysty 


obołtnic ładczy o trosce, z 
di produkcję: W tych, dpjach pat 
nienia honarowych Wart praca teini 


hasłem: lepiej, więcej i oszczędniej. 


widnieje 


przędzalni | 
aż ćmi w oczach od | 


również mie pózostaje w 
tyle i wyglada nader okazale. Na od- | 
wielkie maszynw| 


cę, żwawo nakładając do maszyny 
sterty suchych liści, Od nich zależy 
wydajność całej taśmy. Obie mają 
czerwone 
kokardki i znaczki Ligi Kobiet. Tyl 


dzisiaj przy  fartuchach 


kó migają ich ręce przy robocie. 


— Ja rozumuje sobie tak — dorzu 
tam za 
granicami straszą nas wojną. A my 
tutaj wytwarzamy materiały, ubra- 
nia i różne niezbędne artykuły, pod 
wyższając wciąż naszą produkcję. I 
to jest swego rodzaju wyścig. Kto w 
osiągnie zwycięstwo, 
to zależy tylko od nas, robotników. 
I od nas, od klasy robotniczej całe 
czy uda się podże 


ca tow. Borkowska — oni 


tym wyścigu 


go świata zależy, 


l 
f 
i 
j 


Wiecej, lepiej, oszczęć 
produkują dzis kobiety w PZPB 


wona kokardką przy 6 
Dlaczego pełni Wai 
— To dlatego, abya 

mogły się uczyć w sý 

mogły sobie zdobyć wf 

wiska takie, jakie im 

powiadają. To dlate 

dna matka nie opłakię 

go dziecka, poległego r 

byśmy mogli całkov 

zniszczenia ostatniej wia | 
rzyć sobie coraz lepszą, 


ng m 


Innym rytmem drżą SE) 
szyny w PMT. W rados 
ju krząta się koło nich a] 
ga. Dzień dzisiejszy — Wy 


kie święto. 


. 


„Warte Pokoju”, tłumaczy nam, że w 
ten sposób pragnie przyczynić się do 
utrwalenia pokoju dla swej spokoj- 
nej starości £ Ma stworzenia jasnego. 
jutra modemu. pokoleniu, 

W przędzalni cienkoprzędnej rzuca | 
„Cześć | 
matce Polce", a na sali pracują prze” | 


0h. Maria Gąsior - wzorowy wóit 


Minęły już bezpowrotnie czasy, 
kiedy kobieta nie miała żadnych moż 
¿wości pełnego uczestniczenia w Ży-| 
ciu społecznym, gospodarczym i eko- 
nomicznymt swego kraju. W ustroju 
Polski Ludowej u zajęciu odpowie- 


Przy dziewiarskiej 
maszynie 


kała zawsze na najrozmaitsze trud- 
ności i opory. Z czasem okazało się, 
że Zarząd Gminny nie dorastał do 
swych zadań, że nie pósiadał anto- 
rytetu na wsi. i nie był czynnikiem 
istotnie kierowniczym. 


sie w oczy potężny napis: 


ważnie młode przadki. W ten sposób | dziainezo stanowiska rozstrzyga niej W tym czasie, kiedy wójtm tej 
RZA 2 kota swem matkom wy | PEG ale uzdolnienia umiejętności. | wlokacej się w tyle gminy. zostałą 
składają one hołd swym matkom, wy| kobiety wykazały, że nawet na|oh. Maria Gąsior. położenie przed- 


pełniając przy tym swe Zobowiązania | 


produkcyjne. — Młodziutkie przadki | żęcja państwowego potrafią spełniać 
tow. tow, Wawrzyniak, Kaczmarczyk | -ve obowiazki nie gorzej od męż- 


przekroczyły swe zobowiązania o 14 czyzn, a w wielu wypadkach lepiej, 


katastrofalnie: | 
FOR hyły zrea- |x 


trudnych nieraz odcinkach naszego |stawiałogsię wprost 


i b Człónkinie Ligi Kobiet w PZPB |wszystkie: robotnice natoz 
~ ża Łowy Tałat ER |PE 
Podatex gruntowy i kad r. 4 przybrane dzisiaj odświę- [białe bluzeczki z niebieskin 


lizowane w nikłym zaledwie odset 5 i 3 ; 
Ob. Gasior z całą energią prèystą-| tnie- Przy boku kokardki w kolo- jtami. Kol Nowak, członki 


Sd 


procent. Ze słuszną. dumą pełnią ho- | n;ż meżezyźni. I to nie tylko w mie-|pita do pracy. Już 20 lutego br. gmi- |rach białym, czerwonym i niebie- |wyjaśnia nam, o ile podni 
| Rorowe K atty 4 ŻY Mid pa gcie, ale i na wsi. : k na Skrzynno, ret +Rzag z Arienia skim. Na maszynach widnieją czer- {konanie swej bazy prod 
mi wszystkie xobiety na catym Swie- Do niedawna jeszcze gmina Skrzyn|w powiecie wieluńskim, zameldowała | E y A; 

* ZĘ PYRZYA I RANE SE POZ ab s f Ą wone chorągiewki. wą 
|cie dokumentują dziś swą niezłomną | no należała do najbardziej zatofa- |e wykonaniu w 100 procentach zobo- | ,.. ee EWA Stara się prześcignąć wszy 
wolę walki o pokój. |nych w powiecie wieluńskim. Reali- | wiązań podatkowych i FOR-u. IW tkalni panuje uroczysty na- |dotychczasowe rekordy. | 
| Znów przechodzimy -do rozległych | zacja wszelkich akcji, które z powo- W, Dyszlewski a strój, Wiele kobiet kończy. dzisiaj W oddziale przygotowawczj| 
sal tkalni „Bawełnianej Trójki”. WSzę.| czeniem przeprowadzano w innych korespondent chłopski |yypełnienie swych zobowiązań pro |szpularni, na maszynach o 
dzie, gdzie tylko spojrzeć, widac roz 


gminach, w Skrzynnie jakoś napoty-| z pow. Wieluń, 


dukcyjnych. Tow. Helena Strzelbie- 
|ka, obsługująca 32 krosna, w ciągu 
tych trzech dni zostaje po dwie 
jgodziny dłużej, pomagając słabszym 


Kobiety Z PZPB W Nr 22 tkaczom. W ten sposób pełni honoro 


zaciągają Warty Pokoju wą Wartę Pokoju. w 


W dniu 6 marca 
przybrały odświętny 


radowane twarze, wszędzie mieni się 
biel i czerwień chorągiewek.- Niespo- 
tykaną wprost wydajność wykazują 
dzisiaj warsztaty tkackie. Tow. Bar- 
tłomiejczyk © 6 procent przekroczyła 
swe zobowiązanie. Tow. Kubiak o 13 
procent ZMP-ówka, kol. Urbaniak | 
|podwyższyla wykonanie normy 04 
Tow. Genowefa dzie- | procent, tow- Szymańska podniosła 
wiarka z PZPDz Nr pełni Wartę | [1 procent. 
Pokoju przy swej maszynie j każdym oddziale produkcyjnym 


wych wszędzie wzmaga się 
ność pracy, wzrasta ilość 4 
nych „metrów tkanin i kilo 
przędzy. Więcej, lepiej i os% 
produkują kobiety „Baw 
Czwórki“ w dniu swego Św 


czyściarni 


Kołcińska 
RA 


zakłady 
wygląd. 


nasze 
Na 


kach symbole pokoju — białe gołę- | 
bie, Kobiety, obsługujące maszyny i 


wydajność a 


w 


Warta Pokoju przy tokarce 


bramach łopocą flagi, wejścia do | krosna, przybrały nowe fartuchy, a 
|sal produkcyjnych  przystrojone sąl przy bokach umieściły kokardki. 

Warty honorowe w PZPW Nr 5 | zielenią i flagami, W salach produk | Warty Pokoju zaciągnęło 200 kobiet > 
FW ah AAA ME. — x cyjnych na poczesnych miejscach |z oddziałów produkcyjnych i z biu- 


widnieją portrety dostojników pań- 
| stwowych. 
| udział 


ra, 

Kobiety naszych zakładów są w 
pełni świadome, że wzmożonym wy 
siłkiem. uwiększeniem produkcji 
lepszą jakością zamaniiestują swą 
|niezłomną wolę walki o pokój. 

J. Janicki 
korespondent z PZPB ; W. Nr 22. 


Ibrzyznie hasła głoszą 
kobiet w walce pokój i 
wykonanie Plánu 
Wrzędzie panuje wzoro- 


o 


przedterminowe 
6-letniego. 


i 
1 


na chorągiew 


Chłopki z gminy Bąków 


święcą pracą Dzień Kobiet 


Kobiety — chłopki, pracujące w| 
gminnej społdzielńi ZSCh w Zdu-| niamy doniosłość wytężonej pracy 
|nach, gm. Bąków w związku z Mię- |dla tobra Polski Ludowej, pracy, 
|dzynarodowym Dniem Kobiet po-| która jest najlepszą i najskuteczniej 
zięły rezolucję, w której postana- | szą naszą bronią w walce o pokój. 
Wzmożoóną pracą dajemy godną od- 


„M 


fy, kobiety, rozumiemy i doce- 


Kol. Mieczysława Garczyk, członkini ZMP, jest jedyną kol 


Instruktorka į recjonalizatórka z PZPW.Nr 5, tow. Władysława 


Bielrzkowsk ini dziś od rana honorową Wart dacadczna: GA W okresie od 1. HE do 8. TIL | powiedź podżegaczom  wojennym.| W Wi-Fa-Mie obsługującą tokarkę. Ze swej pracy wywiazuje 
Fietrzi PR a, peini azis ; rana OLSA S ESA rgiczną |ofiarować dodatkowo. 2 godziny | Naszą walkę o pokój wygramy wy-| doskonale, osiągając wysoki procent wykonania bazy akord 
i żywo interesująca się produkcją, tow. Pietrzkowska zastosowała |dziennie pracy w spółdzielni by tężoną pracą i rozwijaniem  potęzł | 3 > 


już kilka pożytecznych ulepszeń przy maszynach w oddziale przy- | 
gotowawczym. Mimo swych 59 lat znajduje czas i ochotę do aktyw 
nej pracy na niwie społecznej. Dzięki jej staraniom i walce, jaką 
prowadzi z marnotrawstwem, cały oddział wypełnił swe zobowią- 
zania podjete na dzień 8 marca. 


i zdobywając tytuł przodownicy pracy we współzawodnictwie | 
dzyzakładowym. 
Dziś kol. Garczyk pełni Wartę Pokoju. Zobowiązanie swe 


jete na dzień 8 marca: wypełniła 'całkotwicie osiągnąwszy” 180p 
bazy akordowej. 


tym samym przyczynić 

szego rozwoju spółdzielni. 
2. Uszyć do dnia 8 marca kurtynę 

dla Domu Ludowego w Zdunach. 

| W zakończeniu rezolucji Kobiet | 

:ze Zdun. czytamy: 


do szyb- | 


naszego kraju w oparciu © Związek 

Radziecki i jego wodza, Generalissi 
musa Józefa. Stalina". 

Korespondent chłopski 

Henryk Wożniaąk 

Zduny gm. Baków. pów 


| 


„Głosu* 


Łowicz. 


ies Uczestnicy szkolenia partyj. 
nego 

W dniu dzisiejszym w lokalu Ośrod 
ka zkolenia Partyjnego przy ul 


Traugutta Nr 1, odbędzie się zgodnie. 


z rozkładem w god, od 17 do 19 
konsultacja ż ekonomii politycznej, 


Ośrodek Szkolenia Partyjnego 


Uwaga, Dzielnica Śródmieście! 

Dnia 8 marca o godz, 16,50 w sali 
konferencyjnej Dzielnicy przy ul. 
Piotrkowskiej 53 odbędzie się nadzwy- 
czajna odprawa prelegentów, 

Dnia 9 marca o goda, 1680 odbędzie 
się zebranie sekretarzy podstawowych 
i oddziałowych organizacji partyjnych 
Dzielnicy śródmieście, 

Obecność sekretarzy z Centralnych 
Zarządów i instytucji obowiązkowa. 


Uwaga, PZPR-owcy NIT oddziałowej 
organizacji przy Akademii Lekarskiej! 
"W dniu 10 bm, odhędzie się zebra. 
nie organizarii oddziałowej w lokalu 
przy um. Narutowicza 28, o godz, 20, 
Obecność 
obowiązkowa. 


wszystkich towarzyszy | 


Sabotażyści, złodzieje i zapoonicy 


ma ławie oskarżonych 


Dziś w Łodzi rozpoczął się proces 
przeciwko  sześcin  sabotążystom 
i szkodnikom gospodarczym: b. dy- 
rektorowi Oddziału Przemysłowo 

Inego „Społem“ Marianowi Polce, 

jego zastępcy — Jerzemu Izdebskie- 
mu, b. kierownikowi referatu obro- 
tu zwierzętami „Społem“ Janowi 
Urbanowi i jego zastępcy — Janowi 
Kączkowskiemu oraz przeciwko Zyg- 
muntowi Bonieckiemu i Wacławowi 
Wierzbowskiemt, ekspertom, powo- 
łanym do kwalifikowania bydła i ko- 
ni, zakupywanych przez „Społem w 
ramach akcji hodowlanej dła osadni- 
ków na Ziemiach Odzyskanych. 
„Ba oni oskarżeni o systematyczne 
dokonywanie nadużyć i łapownictwo 
na szkodę „Społem“ oraz Skarbu 
Państwa. Wykorzystując swe kierow 
nicze stanowiska w aparacie. spół- 
dzielczym, przeprowadzali przestęp- 
cze machinacje z drzewem, przezna- 
czonym na zaopatrzenie biednej lud: 
ności wiejskiej województwa łódzkie- 
go, skutkiem których część drzewa 
zmurszała, nie wywieziona z lasu. 
Spowodowało to straty sięgające 7 
milionów złotych. 

Polka i Izdebski otrzymali od pry- 
watnej firmy, której powierzyli wy” 
rąb zakupionego przez „Społem“ 
drzewa, „prowizję“ czyli innymi sto- 
wy łapówkę w kwocie 450 tysięcy zł. 
Dobrze dobrana paczka szkodników 

wykorzystała również dla swych 


5przodownic pracy 


otrzymuje dziś.nowe mieszkania 


Prezydent m. Łodzi, tow. Minor 
ofiarował dziś $ przodownicom 
łódzkich zakładów przemysłowych 
decyzję na mieszkania, Cztery 
spośród nich, a mianowigie: tow. 
tow. Helena Staniak z ZZPG Wy- 
twórnia Nr 6, Czesława Banasz- 
kiewicz z Wi-Fa-My, Bronisława 
Kieżek z PZPR Nr 3 1 Anna Ra- 
musowa z PZPB im. J. Stallna 


otrzymały po pókoju z kachnią, 
Tow, Genowefa Jarotowa z PZPW 
Nr 35, posiadająca dość liczną 
R arij, uzyskałą 2 pokoje z kuch 
NIĄ, 

Piękny ten podarunek  ofiaro= 
wany w aniu Święta Kobiet jest 
‘jednym z wyrazów troski, jaką 
Rząd Polski Ludowej otacza Indzi 
pracy. 


MHD przejmuje sklepy PGH - 


Już od kilku dni MAD (Dział Spot 
żywczy) przystąpił do przejmowania 
placówek spożywczych byłej PCH. 
Ogółem jest ich 52, z czego około 20 
znajduje się na peryferiach. Do dnia 
NE „MN M a NG TR MK R mea 1 


s=Z.okazji Święta Kobiet. . 
nagrody dla nauczycielek-przodownic:. 


W dniu dzisiejszym o godz: 11 w 
gmachu szkoły przy uł. Sienkiewicza 


46 odbędzie się wręczenie nagród 

wyróżniającym się w pracy nauczy” 

cielkom-przodownicom. n 
erem ceme a I 


Uwaga, ZAMP-owcy! 
W dniu 9 marca w lokalu ZAMP 
szy ulicy Kopernika 55 o godzinie 
inis. odbędzie się zebranie ZAMP 
Koła Nr 7 Wypdziała Prawa. Obec- 
ność obowiązkowa. 
j RAZ 


Kło zna działalność 


tego zbrodniarza? 


W związku ze śledztwem przeciw- 
ko Wilhelmowi Matthesowi, b. funk- 
cjonariuszowi Gestapo w Łodzi, wzy- 
wa się wszystkie osoby, mogące 
udzielić wiadomości o jego szkodliwej 
działalności, do zgłoszenia się w Pro 
kuraturze Sadu Apelacyjnego w Ło” 
dzi — AJ. Kościuszki 1 — HI p, w 
godźinach od 8 do 15. 


s. 


4: ódbywa. się ke re 
zynach Centrali Spożywczej. | 


dzisiejszego przejętych zostało juź 
30 sklepów. 

Spodziewamy się, że placówki 
te przejęte przez Miejski Han- 
del Detaliczny, zostaną dobrze za 
opatrzone we wszystkie artykuły 
pierwszej potrzeby, a to choćby dla- 
tego, że sama dostawa towarów zo- 
stała obetnie Paid, or iróg 


+ 


maga- | 


«cji roślin włóknistych. 
„Śpołem", Józef  Szułe, 
swego zwierzchnika 
sprzedawał systematycznie spekulan 


zbrodniczych celów. akcję. kontrakta, | faszystowskiego zmusiła wroga klar 
Urzędnik | sowego do podjęcia antyłudowej dzia 
z wiedzą | łalności na odcinku gospodarczym w 
Izdebskiego, | celu szkodzenia Państwu Ludowemu. 


Toczący się proces, to jeszcze je- 


tom towary tekstylne, przeznaczone | dno świadectwo zaostrzającej się nie 
na akcję skupu lnu i konopi, nara | ostannie walki klasowej. Wykaże on 
żając w ten sposób interesy gospo- | klasie robotniczej i chłopstwu pracu- 
dźrcze Państwa na poważne szkody. | jącemu konieczność stałego czuwania 


Oskarżeni: Jan Urban, Jan Kącz- 
kowski, Zygmunt Boniecki i Wacław 
Wierzbowski również za wiedzą i ze 
zwoleniem Polki oraz Isdebskiego 
żerowali na akcji zakupu bydła i ko- 
ni dla osadników na Ziemiach Od- 
zyskanych, wysyłając dobre sztuki 
do rzeźni, a wybrakowane dostarcza 
jęe rolnikom, 


, 
Wszystkie te przestępcze machi- 


nad aparatem spółdzielczości rolni- 

czej, nauczy dermaskować złodziejskie 

: szkodliwe zapędy wroga klasowego. 
Kar. 


MHD - Warszawa 


wzywa 


MHD - Łódż 


nacje przyniosły oskarżonym pokaź. | _ do współzawodnictwa 


ne dochody, dochodzące do setek ty- 
sięcy złotych. i 

Tło klasowe rozpoczynającego się 
dziś procesu sądowego jest aż nadto 
wyraźne. W okresie, kiedy klasa ro- 
botnicza i masy pracujące Polski wy- 
tężają wszystkie siły, dążąc do zwy” 
cięskiego wykonania swych płanów 
produkcyjnych, żywioły obce zwią- 
zane z dawnym, rokneyjnym ustrojem, 
w rodzaju Polki i Izdebskiego, czy- 
nią wszelkie wysiłki, aby sparaliżo- 
wać akcje państwowe, mające na ce- 
ła pomoc biednym chłopom i rozwój 
kraju. Sabotując więc zakup koni 
i bydła dla osadników, osiadłych na 
Ziemiach Odzyskanych, sabotują za- 
kup lnu i konopi dla przemysłu włó- 
kienniczego, korzystając z okazji, aby 
ograbić biednych chłopów z płzezna- | 
czonych dla nich przydziałów drze- 


wa. 


Na dokonanych przestępstwach 
widnieje jaskrawo piętno walki kla* 
sowej, z której nie zrezygnowali spe- 
kulanci Polka i Izdebski, obszamik 
Rączkowski oraz poplecznicy boga- 
ozy wiejskich — Urban, Boniecki 
i Wierzbowski. 

Zasiadający” w obecnym procesie | 
na ławie oskarżonych ludzie, to nie 
tylko zwykli. łapownicy i malwer- 
ranci. Ich proces, to epilog łańcucha 
przestępstw i zbrodni systematycz- 
nej akcji dywersyjno-sahotażoówej 
wrogów klasowych, akcji, której po- 
czątków szukać należy w skrytobój- 


W Warszawie odbyła się pierw- 
szą narada pracowników handlo- 
wych, Miejskiego Handlu Detaliczne 
go (MHD). 

Jednogłośnie przyjęto na zebraniu 
i uchwalono regulamin współzawo- 
dnictwa pracy, w którym wezmą u- 
dział nie tylko zalogi sklepowe i po- 
szczcgółni sprzedawcy, lecz również 
pracownicy administracji, magazy= 
nów. transportu itp. 

Wszystkie placówki MAD Warsza- 
wa wzywają do współzawodnictwa 
łódzkie MAD. r 


R 


Czytelnicy nasi zwracają uwagę... 


Zapomniana ulica w śródmieściu: 


Ob. St, Niedźwiecki pisze: „Wiele sklepów handlu 
uspołecznionego mieści się przy ul. Piotrkowskiej. A tym 
czasem mieszkańcy ludnej ul. Roosevelta pozbawieni są _ 
jakiegokolwiek sklepm, chociaż znajdują się tam liczne . 
zakłady pracy, oraz szkoła. Nie tylko brak sklepu daje 
się nam we znaki, ale nawet nie ma tu kiosku z ga 
zami, czy papierosami. d 
się na Piotrkowskiej koło nl. Nawrot lub Zamenhofa, 
albo też przy nl -Marszałka Stalina..." 

Wydział Handlu mający swą siedzibę przy ul. Roose- 
velta, powinien zainteresować się jej potrzebami, > 


Najbliższy sklep PSS znajduje 


Co na to Wydział Komunikacji ? 
Ob. Melania Syguła pisze; „Wydział Komunikacji 


mojewskiego. 


wodą: 


mysłówej — nie ma tam ani chodników, ani jezdni, 
glądają uL Staszica i Karola Miarki... 


Zarządu Miejskiego stale kieraje na Marysin II swych 
pracowników: wymierzają i sprawdzają nasze ulicę, a 
nam ciągle napróżno się wydaje, że wreszcie rozpo 
ozńą się tutaj roboty drogowe. 


Węźmy np. ul. Nis- 
Ścieki uliczne sz tutaj właściwie ro- 


wami przydrożnymi, przez które nie można prze- 
dostać się na ulicę, zwłaszcza, gdy przepełnione są 
Rozpoczęto i przerwano roboty na ul. Prze- 


Podobnie żałośnie wy= 


Prosimy Wydział Komunikacji Zarządu Miejskiego oraz Miejskie. Przedsię* 
biorstwo Drogowe o odpowiedź w sprawie ewentualnych robót na Marysinie II. 


Æ REg cag skuwia na całym świecie 


szeregi: bojowniczek o Pokój i Postęp 


| Uroczysty obchód Dnia Kobiet 
olcia eko Godne Lr EZR 


Przygotowania do dzisiejszego świę 
ta Kobiet prowadzone są w naszym 
mieście już od miesiąca: systematycz 
nie i planowo wykonywane są zobowią 
zania produkcyjne w zakładach pra. 
ty, przygótowano występy zespółów 
świetlicowych, pogadanki, akademie, 
gazetki ścienne, 

Drisinj zakłady pracy przyszdóbiły 
swe budynki, | 


Napisy ns transparentach głoszę ha 
sia mieugiętej walki kobiet łódzkich a 
pokój i postęp, zawierają również ty- 
fry, obrazujące wykonane zobowiąza. 


czych mordach i napadach band. fa-| nia dla nezczęnia , Międzynarodowego 
szystowśkich, Likwidacja podziemia! Dnia Kobiet, k 


Aktywistki Ligi Kobiet z kielniami w dłoniach 


——m 


Warty Pokoju przy budowie Osiedla Robotniczego 


Niecodzienny widok przykuwa? 
wczoraj uwagę przechodniów przy ul. 
Bojowników Ghetta. Warszawskiego. 
Wśród robotników-murarzy, zatrui- 
nionych przy budowie domu'Nr 8 
Osiedla Robotniczego uwijała się gru 
pa kobiet w niebieskich kombinezór 
nach. To Warta Pokoju, składająca 
się z aktywistek kobiecych ze Staro- 
ztwa Północnego. 18-osobowa murar- 
ska Kobieca ekipa budziła podziw 


wśród starych fachowców-murarzy. 


Mimo braku fachowych wiadomości 
i praktyki murarskiej, dzielne człon. 
kinie Ligi Kobiet enerzią i zapałem 
pokońnywały liczne trudności ił do- 
trzymywały placu wytrawnym mur 
rarzom. 

— Musimy wreszcie zerwać z prze 


sądem, pokutującym wśród kobiet 


łódzkich, który sprawia, że w prze” 
myśle budowłanym pracuje załedwie 
kilkadziesiąt kobiet — mówi tow. Mi- 
kołajczykowa, starosta dzielnicy Łódź 
Północ, inicjatorka dzisiejszej War- 
ty Pokoju, W Warszawie kobiety na 
równi z mężczyznami budują nowe 
domy, budują szybkościowce i wiele 
m nich zdobyło zaszczytny tytuł prze” 
downie pracy. U nas, w Łodzi w ca- 
dym Starostwie Północnym mamy 
118 domów, które wymagają natych” 
miastowego remontu, a brak sił fa- 
chowych utrudnia nam przeprowa” 
dzenie tego. Tym czynem apelujemy 
do kobiet łódzkich, aby uczyły się 
zawodu murarskiego, aby na równi 
z mężczyznami stanęły do kielni. 


Kto uzyska, tytuł najwybitniejszego 


CATTEUITITETTETTT 


rzodownika pracy 


i O PI ZOCOUTATIE PIENE 


Młodzież PZPB Nr 2 wzywa 'do współzawodnictwa 


Członkowie ZMP przyspieszają wykonanie planów 


Od kilku już dni mówiono w fa- 
bryce, że tkacze zorganizowani w 
ZMP przygotowują jakąś miespo- 
dziankę. Zaglądali często do kiero- 
wnika tkalni, obliczali "wykonanie 
swych baz akordowych. Naradzali 
się w kantorku pisząc coś zawzięcie 
na kartkach papieru. 

Aż wreszcie „bomba pękła!“ 

Na naradzie wytwórczeją która od 
była się onegdaj wystąpiła kol. Maria 
Kilszkowska i w sali, w której zale. 
gła cisza, duły się słyszeć jej dobit. 

- ne słowa, 

— „da, młoda robotnies z PZPB 
Nr. 2, członkini organizacji ZMP 
pragnąc  lezcić Międzynarodowy 
Dzień Kobiet. oraz zbliżający się ty 
dzień” Światowej Federacji Młodzie- 
ży Demokrsżycznej podejmuję zobo 
wiązanie wykonania mego rócznego 
planu do dnia-20 grudnia 1950 r. 

Wzywam całą młodzież naszych 
zakładów do współzawodnictwa o 
tytuł najwybitniejszego przodowni- 
ka pracy jakościowego, ilościowego 
i oszczędnościowego. Aby ułatwić 
wszystkim  tkaczom kontrolę mej 
produkcji będę co dzień w chwili 
gdy przekroczę mą bazę produkcyj- 
ną, zawieszać na krosnach transpa- 
rent ź nápisom: „przekraczam mą be 
zę produkcyną i pracuję ponad nor 
mę”. Wzywam wszystkich do podję 
cia mojego wezwania i do codzien= 


nej kontroli swych wyników pracy. 

Wezwanie zostało podjęte odrazu 
ña naradzie. Oto podchodzą kolejno 
członkinie ZMP kol. Kwiatkowska 
Bogumiła, Teresa Maurek i Zofia 
Sztencel Głośno podejmują swe zo- 
bowiązania produkcyjne. Kwiatkow 
ska i Maurek wykonają swoje pla- 
ny do 10 grudnia. Ob. Sztencel za- 
kończy roczny plan w dniu 15 gru- 
dnia br. i wzywa do współzawodnic 
twa mie tylko tkaczy „Bawełniancj 


Dwójki" lecz szystkich robotni- 
ków zakładów przemysłowych róż- 
nych branż. 

Starzy tkacze kiwają z uznaniem 
głowami. serce się raduje pa- 
trząc na młofzież, na jej bojową po.. 
stawę na troskę o produkcję! 

Wezwanie rzucone przez.: ZMP 
PZPB Nr. 2 świadczy o tym, że mło 
dzi robotnicy zdają sobie w pełni 
sprawę z ogromnych zadań stoją- 
cych przed klasą robotniczą i dążą 
do przyśpieszenia swych planów 
produkcyjnych. 


Gdzie są owoce mrożone? 


Nie na półkach sklepów — lecz 


w Składach Centrali Ogrodniczej 


Swego czasu pisaliśmy o nadejściu | cież owoce te skalkulowane zostały 


do Łodzi kilku ton owoców i warzyw 
mrożonych, m, in. jabłek w cukrze, 
śliwek węgierek, ogórków i pomido- 
rów. Od tego czasu minęły dwa ity- 
godnie, a owoców tych nia ujrzeli- 
śmy dotychczas na półkach sklepów 
łódzkich, Zaledwię kilka sklepów pań 
stwowych w śródmieściu zaopatrzyło 
się w ten artykuł, cieszący się- du- 
zym popytem, 3 
Natomiast 8 ton mrożonych owo- 
ców leży na składzie Centrali Ogrod- 
niczej w Łodzi. Dziwny się wydaje 
fakt, że Powszechna Spółdzielnia Spa 
żywców nie kwapi się z udostępnie- 
niem tych owoców tysiącznym rze- 
szom ludzi pracy. A szkoda, bo prze- 


po cenach dostępnych, a posładają 
przy tym pełną wartość odżywczą i 
zasób witamin, podobnie jak owoce 
świeże. 

Już wielki czas aby obecnie w okre 
sia wiosennego głodu witaminowego 
odżywcze owoce znalazły się na pół- 
kach sklepów w robotniczych dzielni- 
cach miasta. (bie) 


_. Ofiary 
W związku z Międzynarodowym 
Dniem Kobiet pracownicy PSS, Od- 
działu Zbiorowego Nr 2, ul. Piotrkow 
ska 191, składają zł 4.100 na dzieci 
ociemniałe. 


Obok tow. Mikołajczykowej z za 
pałem podaje cegły murarzom dy 
rektor PZPBIW Nr. 22, tow, Gołębia. 
kowa i tow. Czaplińska, przewodni: 
cząca rady zakładowej. Nieco dalej 
pracuje pierwsza w Łodzi „amator 
ska“ kobieca trójka murarska. Tow. 
tow.: Olczyk, Pągowska i Pachłów- 
na uwijają się nie gorzej od pozo 
stałych  „męskich” trójek murar- 
skich. Praca idzie szybko i stopnio” 
wo wzrasta mur piwnic przyszłego 
domu mieszkalnego. i 

— Musimy dobrze pracować 
mówi tow. Olczyk. — Wiemy, że ze 
spół budowlany Domu Nr 8 bierze 
udział w eliminacjach o tytuł najlep- 
szego zespohi budowlanego w Polsce 
1 dłatego naśza trójka stara się 
o utrzymanie tempa robót, Copraw- 
da, po pierwszym dniu  murarki 
trochę czujemy się zmęczone, ale to 
z braku wprawy. Dumne jesteśmy, 
że własnoręcznie mogłyśmy położyć 
kilkaset cegieł pod przyszły miesz- 
kalny dom robotniczy. (bie) 


Wczoraj w godzinach  popołudnio- 
wych delegacje dzielnie ligowych zło 
żyły wieńce w parku Poniatowskiego 
— pod pomnikiem  Wdzięczności, na 
Radogoszczu, na Płycie Nieznanego 
żołnierza oraz na Cmentarzu Komu- 
nslnym na Dołach pod pomnikiem — 
Włady Bytomskiej, 


w Łodzi | 


demie lokalne, połączońo 2% występa= 
mi artystycznymi. 

Bogaty program obchodu Międzyna. 
rodowego Dnia Kobiet w Łodzi na 
długo pozostanie, w pamięci mieszkań 
ców naszego miasta, 


Dzisiaj o godz, 8 rano wyruszy na| W czwartek 


miasto pierwszy tramwaj, prowadzony 
przez kobiety — prymuski kursu. Pro 
wadzić go będą: Btanisława Kujawiń 
Ska i Jadwiga Wiśniewska, Tramwaj 
przejedzię z ul. Tramwajowej ul, Piotr 
kowską, na. Blag Niepodległości, Choj 
ny, Dąbrowską: 

O godz, 12 nastąpi otwarcie Wysta- 
wy Gazetek Ściennych. Ligi Kobiet. 
O godz, 16 w Teatrze im, Jaracza od- 
będzie się uroczysta Akędemia oen. 
tralna Ligi Kobiet w Łodzi, W zaszła 
dach pracy urządzone zostaną aka- 


posiedzenie MRN 


W najbliższy czwartek odbę- 
dzie się kolejne posiedzenie Miej 
skiej Rady Narodowej, Na po- 
rządku obrad znajdzie się spra- 
wozdanie Komisji Nadzwyczajnej 

*4 wyniku: robół wykonywanych 
z dotacji Rady Państwa, sprawo- 
zdanie Komitetu FGM z wyników 
akcji remontowej w roku ubie- 
głym, sprawozdanie Komisji Kon- 
tro Społecznej za rok 1949 oraz 
plan finansowo-gospodarczy MHD 
na rok 1950, 


Walka ze spekulacją trwa 


W dniu wczorajszym, Ppodo- 
bnie, jak į w czasie dni ubie- 
głych Inspektorat Ochrony Ryn- 
ku przeprowadzał kontrolę skle- 
pów prywatnych i uspołecznio” 
nych. Udział w tej akcji wzięli 

| także przedstawiciele Związków 
Zawodowych i robotnicy łódz- 
kich fabryk. Zatrzymano szereg 
spekulantów, których przekaza- 
no do dyspozycji * Komisji Spe- 
cjałnej, M. inn. odebrano legity- 
mację 


Kowalczykowi. Kupił on w skle- 
pie Centrali Tekstylnej kupon ga 
bardiny za cenę 24 tys, zł. Opu- 
ściwszy sklep Centrali, udał się 
wraz ze swym znajomym do 
PDT, gdzie usiłował tego samego 
dnia, prawdopodobnie na rachu- 
nek swego znajomego, kupić weł 
nę stuprocentową. 

W tych dniach Komisja Spe- 
cjalna rozpatrzy przekazane jej 
sprawy i wyciągnie daleko idące 


związkową Bolesławowi | konsekwencje. 


Nowe placówki handlu 


Wyroby z wikliny w sklepach PSS 


Wyróby z wikliny, jak kosze do 
bielizny, stoły, fotele, etnżerki á tp. 
ze względu na swą taniość i prak- 
tyczność w gospodarstwie domo- 
wym, cieszą się dużym popytem. Do 
chwili obecnej handel artykułami z 
wikliny pozostawał niemal wyłącz- 
nie w rękach prywatnych kupców 


OBWIESZCZENIE O LICYTACJI 
W myśl art. 86 dekretu z dnia 28 stycznia 1947 r. o egzekucji administra- 
cyjnej świadężeń pieniężnych (Dz. U. R. P. Nr 21, poz. 84) podaję do ogólnej 
wiadomości, że celem uregulowania należności Skarbn Państwa w czasie i miejscu 
niżej wymienionym odbędzie się sprzedaź x licytacji ruchomości należących do 


następujących podatników: 


DNIA 13 MARCA 1950 r. 
o godz. 10, w I terminie w-lokalu przy ul. 22 Łipea 1-3 (d. 6 Sierpnia) kom- 
pleme urządzenie restauracji (pianino, stoły, krzesła, bufet, zastawa stołowa, 
urządzenie kuchni, obrazy, kasa „National“, maszyna do pisania itp.), osza- 
cowanie na zł 1.143.500, a należące do Józefa Skwarka, 


DNIA 14 MARCA 1950 r. 
o godz. 10-58) w I-ym terminie w lokalu przy ul. Piotrkowskiej 43, urządzenie 
mieszkania, radioaparat „dywany, obrazy, kryształy, maszyna do pisania itpą 
oszacowznych na zł 323.000— nałeżęce do Wiktora Smeli, 


DNIA 15 MARGA 1950 r. i 


o godz. 10 w I terminie w lokalu firmy „Fortis“ przy ul Sienkiewicza 30 
oraz w lokalu prywatnym przy ul. Legionów 7 — grzebienie — fabrykaty i pół- 
fabrykaty, suto półciężarowe, fortepian, kasa ogniotrwała, maszyna do pisania, 


kilimy, meble itp. — oszacowane na zł 3.602.677, a należące do 


Trawińskiego. 


Stanisława 


Zajęte przedmioty można oglądać w czasie Í miejscu wyżej omnaczonym. 
Jeżeli licytacje w I terminie nie dojdą do skutku, sprzedał w II terminie 


odhędzie się dnia 22 marca 1950 r. 
225 


Naczelnik 9 Urzędu Skarbowago w Łodń ~ 


„Reymonta 71 w Zgiórmm 


i stąd nieraz wielka rozbieżność cen 
w tej dziedzinie do 1.000 zł. i wię- 


cej. 

Dlatego też należy z uznaniem 
przyjąć inicjatywę Powszechnej 
Spółdzielni Spożywców, która w 


najbliższych dniach otwiera duży 
sklep wikliniarski na Placu Zwycięs 
twa. 

Dalsze'3 tego rodzaju: placówki zo- 
staną uruchomione na peryferiach 
miasta. Pozwoli to na ujednolicenie 
cen na wszystkie artykuły wikliniar 
skie. 


5 punktów sprzedaży części rowerowych 

Właściciele rowerów, w większoś. 
ci ludzie pracy, dla których rower 
jest niekiedy jedynym środkiem lo- 
komocji, poważnie odczuwali brak 
części zamiennych, jak również pan 
któw ich sprzedaży, których miasto 
nasze posiada zbyt mało. Większość 
z nich mieści się zresztą przy ulicy 
Piotrkowskiej. 

Obecnie PSS uruchomiła 5 no- 
wych punktów sprzedaży części ro- 
werowych, a to przy ul, ul: Obrońdów 
Stalingradu 48, Zgierskiej 38, Pabia- 


fnickiej 188, (Dom Towarowy), Armii 


Ozerwonńej 54 (Dom Towarowy), Plac 
mi, Długą 
6, : 

Dyżurv aptek . 
Dzisiejszej nocy dyżurują następu- 
jące apteki: 

Obrońców Stalingradu 15 — Grosz 
kowski, Pabianicka 212 — Jarzębow” 
ski, Jaracza 32 — Krasińska, Stali- 
na 50 — Łaszczewska, Kątna 54 — 
Krych, Kopernika 26 — Rytel, Piotr 
kowska 67 — Wagner, Plac Kościel= 
ny $ — Apteka Społeczna 53, , * wą 


"= wit mał” 


Co pisała prasa łódzka 8 marca 1930 r 


WZROST WPŁYWÓW PARTII 
KOMUNISTYCZNEJ NA WSI 


„Głos Poranny* w dłuższym ar- 
tykule donosi, że podczas wyborów 
uzupełniających w okręgu sandomier 
skim na listę partii komunistycznej 

adło cztęry i pół tysiąca głosów, 

okręgu tym — pisze gazeta 
nie ma żadnych fabryk, nie ma miej 
skiego proletariatu, „Wynik powyż- 
szy- jest dowodem  niesłychanego 
wzrostu sił komunistycznych w kra- 
ju, opanowanym przez nędzę i bez“ 
robocie“, 


POLACY GINA W KOPALNIACH 
BELGIJSKICH 
Podczas katastrofy w kopalni wę- 
glé w Martelle — trzech Polaków 
znalazło śmierć pod zwałami węgla 
— pięciu jest ciężko rannych. 
WALKI W BERLINIE 
Na Frankfurterstrasse w Berlinie 
doszło do kilkugodzinnej walki mię- 
dzy uczestnikami pochodu głodowe- 
go a silnymi oddziałami policji, Liez- 
ba ofiar nie została podana do wia- 
comości publicznej. 


| A EW 
PANSLWOÓWY TEATR 
im. STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Dziś, o godz. 19,15 sztuka Leona 
Kruczkowskiego pt. „Odwety* w dru 
giej wersji. 

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
(uł. Obrońców Stalingradu 21, 
tel, 150-36). 
Codziennie o godz. 19,15 „Niemcy” 
Leona Kruczkowskiego z Karolem 
Adwentowiczem w roli prof. Sonnen 


brucha, 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 
O godz, 18 „Brygada  szlifierza 
hana“, ; 
„Zniżki ważne. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA* 
„a (ul. Piotrkowska 243) 
«Środa, dnia 8 bm. o godzinie 19.15 
„Królowa przedmieścia, 


PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
(Łódź, Jaracza 2) 


8 marca o godz. 19.30 3 akty Sza- | 


leni Alejchema „Jaknehuz*, „Ojłem 
Habo*, „„Menszn* w reżyserii Idy Ka- 
mińskiej (dla Ligi Kobiet przy ŻTK), 


PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
„PINOKIO“ . 
(Łódź, ul. Nawrot 27, tel. 135-74) 
Środa godz. 9.30 i godz. 12.00 wi- 
dowisko dla szkół pt. „Historia ca” 
ła o niebieskich migdałach*, 


ADRIA — dla młodzieży (Stalina 1) 
„Skarb“ godz, 16, 18, 20 
BAŁTYK (Narutowicza 20) „Ziemia 
wola“ godz: 16, 18.30, 21 
BAJKA (Franciszkańska 31) 
browski* godz. 18, 20 
GDYNIA (Daszyńskiego 2)  „Pro- 
gram aktualności krajowych i za” 
granicznych Nr 10* — godz. 11, 12, 
18, 16, 17, 18, 19, 20, 2 
HEL (Legionów 2) dlą młodzieży 
„Dusze cząrnych* godz. 16, 18, 20 
"MUZA (Pabianicka 178) „Niebezpie 
~ «zeństwo śniierci* godz. 18, 20 
POLONIA (Piotrkowska 67) „Torpe- 
" dowiec Nieugięty“ godz. 17, 19,21 
PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„Konstanty Zasłonow'” godz. 18, 20 
ROBOTNIK (Kilińskiego 187) „Pu- 
stelnia Parmeńska" I seria godz. 
18, 20 
"ROWA (Rzgowska 84) „Konfronta” 
cja“ godz. 18, 20 


„Du- 


— Brać go, tego plugawego purbę! 

Zastra stał, nie ruszając się. Gdy Beludżow do : 
go, jednym skokiem, prawie bez rozbiegu: frunął nad ogniskiem. 
Było to tak niespodziewane, że ludzie, stojący po drugiej stronie 


ognia rozstąpili 


O dwadzieścia kroków od nich stał i 
furgony obozowe. Rusznikarz ukrył się pod nimi, 
— Tam, tam! — wołali Beludżowie. 
"Kilku ludzi skoczyło za zbiegiem pód koła wozów. 
Zastra szybko zmienił w ciemmości kierunek i uciekał już w inną 
stronę. Szeleszcząc po trawie bosymi nogami, przebiegł tuż koło 


ramion Leli. 


„Uciekaj szybciej” — zdążył jej szepnąć. 
TY rzeczywiście Beludżowie rozsypali się już we wszys 


rimkach i przeszukiwali krzaki, 
pędziła przed siebie. 
W. zamieszaniu zapomtnia 


-szło do poważnych manifestacji bez- 


I 


się. Ale natychmiast rzucono się za nim w pogoń. 


ła nagle: gdzie jest kanął i gdzie po- 
winna skrecić, Zdawało się jej. że biegła w kierunku odv otnym 


ZE SPORTU 


koszykowej mamy obec 


MARSZ GŁODOWY - 


NA ŁóDŹ o mistrzo- 


Wznowienie zawodów 


, i „|stwo ligi koszykowej nastąpi dopie- 
Pisma podają sprawozdania] jo 25 marca br. Dla łodzian będzie 
z „Marszu głodowego na Łódź to o tyle ważne, że w dniu tym spot- 


zorganizowanego przez bezrobotnych |kają się lokalni rywale w rewanżo- 
Łodzi i. województwa. w związku] wym meczu. Pierwsze, jak wiadomo, 
z międzynarodowym dniem  Walsi] spotkanie zakończyło się zwycię- 
o chleb i pracę. stwem ŁKS-Włókniarza różnicą jed- 
„Policja łódzka — skonsygnowa-| nego punktu Potem Spójnia w cią- 
na w silne oddziąły — wyjechała na-| gu kilkunastu tygodni czarowała wi- 
przeciw maszerującym  kolumnom| jownię łódzką swymi sukcesami 
bezrobotnych. ' W kilku miejscach] Ostatnio ŁKS Włókniarz wykazuje 
na szosach podłódzkich doszło do] poprawę formy, tak, że ai aka 
starć między bezrobotnymi a policją- f żowy zapowiada się niezwykle inte- 
Dzięki ezujności policji marsz] nesująco, 
głodowy na Łódź został uniemożli- 
wiony. Wielu aresztowanych mani- 
festantów autobusami odstawiono do 
więzienia". 
ATARI BEZROBOTNYCH 
NA RATUSZE W USA 
W całym szeregu miast USA do- 


OSTATNIO BEZ NIESPODZIANEK 
Ostatnie mecze ligi koszykowej nie 
pzzyniosły niespodzianek. W dalszym 
ciągu cztery drużyny: Kolejarz (Po- 
znań), Spójnia gdańska i łódzka oraz 
akademicy stołeczni pretendują do 
| 55h mistrza Polski prawie z rów- 
nymi szansami. Dopiero końcowe wal 
robotnych. W Nowym Jorku, Def ki przyniosą wyjaśnienie niepewnej 
troit, Chicago bezrobotni zaatako-| sytuacji wyżej wymienionych zespo” 
wali gmachy zarządów  miejskich.| łów. = s 
Doszło do poważnych starć z policją. 


KTO WYLECI Z LIGI? 

A kto spadnie do klasy okręgo- 
wej? AZS (Kraków) oraz Stal ze 
Świętochłowie. r 

„Po uwzględnieniu ostatnich wyni- 
kp, tabela przyjęła następujący wy” 
giaa: 


Czy „„Bawełna” 
wejdzie do II ligi 


ŚRODA 8 MARCA 1950 
11.55 (Ł) Sygnał — chwila muzy” 
ki 12.04 Dziennik południowy. 12.25 
Przerwa. 13.30 (Ł) Chwila muzyki. 
8.85 Audycja szkolna dla klas X— 
XI. 14.00 „Prawo i życie", 14.15 (£) 
Komunikaty. 14.20 (Ł) Muzyka Mo- pad: 
zarta. 14.56 Koncert solistów. 15.30 bokserskiej 
„O połowach śledzi”. 15.50 1 uzyka.| Rozgrywki prowadzone w trzech 
15.55 (Ł) Chwila muzyki. 16.00 Dzien | grupach o Selice do drugiej ligi 
nik popołudniowy. 16.20 (Ł) Aktual- | bokserskiej zostały już zakończone. 
ności łódzkie, 16.25 (X) Przemówie"| W grupie drugiej pozostał jeszcze 
nie wiceprzewodniczącej  Zarządu| do rozegrania decydujący mecz w Ło- 
Wojew. Ligi Kobiet ob. H. Duniako-| dzi pomiędzy Bawełną a Włóknia- 
wej. 16.35 (Ł) Kwadrans arii opero-| rzem z Kalisza. Sądzimy, że spotka- 
wych. 16.50 (Ł) „Mała*, 17.00 Kon”! nie to, rozegrane dopiero w kwiet- 
cert. 17.45 Reportaż'dla świetlic mło-] niu, zakończy się zwycięstwem ło- 
dzieżowych. 18.00 „Z kraju i ze świa | dzian. 
ta“. 18.15 Muzyka. 18.40 „Wszechni” | W grupie pierwszej zdecydowanie 
ca Radiowa“ kurs I — wykład z CY- | wysunęła się na czoło „Lublinian- 
klu: „Nauka o Polsce i geografia | ka", a w trzeciej — Gwardia wroc- 
Polski“. 19.00 Audycja dla wsi. 19,15 |ławska wyprzedziła rywala swego — 
Koncert. 20.00 Dziennik wieczorny. | Budowlanych. z ‘Mysłowic jedynie 
20.40 Muzyka. 21.00 Koncert Chopi"| różnicą odniesionych zwycięstw. 
nowski. 21.80 (Ł) Mońtaż + Central-| W griipie czwartej prowadzi Gwar 
nej Akademii zorganizowanej z oka- | dia — Koszalin. ~ 
„ji Międzynarodowego Diim Kobiet.| A oto ostatnie tabelki: 
9200 (Ł) Wiadomości sportowe. 
22.05 (Ł) Chwila muzyki. 22.13 (£) 


Grupa I 


Program lokalny na jutro. 22.15 Mu- | tyblinianka 6 12:0 78:23 
zyka. 22.20 Koncert z Pragi (Czecho” | Gwardia Rzeszów 6 8:4 56:10 
słowacja)” 23.00 Ostatnie wiadomo- Legia W-wa 6 4:8 51:43 
ści. 28.10 Program na jutro: 23.15 Kolejarz Olsztyn 6 0:12 12:84 
„Symfonie Beethovena“. 24.00 Zakoń i 
' ozenie audycji i Hymn. j Grupa II 
Bawełna Łódź 3 5:1 28:20 
TEATR „OSA“ (Włókniarz Kal. 8 5:1 28:20 
(Traugutta 1, tel, 272-70) Stal Raków 4 0:8 24:40 
O godz. 19,80 „Romans z wode- 
wilu“ z T. Wesołowskim, Grupa III 
„Gwardia Wrocł. 4 6:2 46:16 
Budowlani Myst, 4 6:2 41:28 
j Gwardia Kraków 4 0:8 7:55 
Gritpa- IV 
; „ | Gwardia Koszalin 4 5:8. — 29:33 
REKORD (Rzgowska 2) „Chłopiec | Związk. Chełmia 4 4:4 35:29 
z przedmieścia“ dla młodz. godz. | Spójnia. Tczew 4 3.5 30:32 


36, „Cyrk — godz. 18, 20 
STYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Ostatni etap" — godz. 18, 20,80 
ŚWIT (Bałucki Rynek 2) „Sumie- 
nie“ godz. 18, 20 4 | 
TECZA (Piotrkowska 108) 
500 cem” godz. 16.30, 18.30, 20.30 
TATRY (Sienkiewicza 40) „Dzieci 
ulicy“ godz. 16, 18, 20 
WISŁA (Daszyńskiego 1) $ 
„Pustelnia Parmeńska“ — II seria 
godz, 17, 19, 21 
WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
„Awantura na wsi“ 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 


'Rozgrywki międzygrupowe odbędą 


się dopiero na jesieni. 


Lekkoatletki 


rozpoczęły obóz 
w Szczecinie 


SZCZECIŃ (obsł. wł.) — 6 bm, 
rozpoczął się w Wojewódzkim Ośrod 
ku KF w Szczecinie ogólnopolski zi- 
mowy obóz szkoleniowy dla lekko- 
atletek, Bierze w nim udział 10 za- 
wodniczek: Słomczewska i Pesków* 
na z Łodzi, Moderówna z Gdańska, 
Gościniakówna, Sinoradzka i Gbur- 


T 


WOLNOść (Napiórkowskiego 16) G 
„Pustelnia Parmeńska“ II seria. kówna z Pomorza, Bregulanka i Gè 
godz. 16, 18, 20 bolisówna ze Śląska, $ „Konikówna 

ZACHĘTA (Zgierska 26) z Krakowa oraz Cieślikówna ze 
„Czarci Żleb“ godz. 18, 20 Szczecina. 


ne budki i niespodziewanie dla 
skich namiotów. 
Było ich dużo. 


Lela stała w wąskim przejś 


ie podbiegli do nie- dzący żołnierz. 


do jego stajni. 


y ustawione w kilka rzędów: — Nie. 
— O, idzie właśnie! Pewno 


i podstrzyżonymi jasnymi włosam 
Młody Hindus, pragnący 


o parę kroków. 
Lela położyła się na ziemi i 
tkich kie” 
Lela uniosła się cichutko i po- esencjami. 
w Indiach, aby uchronić się od 
płótnem było około stopy: wołn 


Cisza pod ligowym 


trwać będzie do 25 bieżącego miesiąca 


aęozzzr20519059050 PezKDORZZERANEWANEREYYSARACZAREGNEKŁ<A (GW 


mi naszych reprezen tacji (żeńskiej i męskiej) z CSR, po 
wołano najlepsze zawodniczki i zawodników na obóz. 


= haK naa a = 
J RA -J i = ij < 
Pe $ 


Nr 67 7 


koszami 


nie przerwę. © związku z mecza- 6. ŁKS-Włók- 19 8:11 864:855 
niarz 
7. Kolejarz 18 8:10 871:896 
TABELKA - (Toruń) 
1. Kolejarz 20 16:4 973:750| 8. Związkoo 19- 8:11 778:841 
(Poznań) wiec Warta 
2. Spójnia 17 18:4- 706:564| 9. Ogniwo. 16 6:10 613:668 i 
(Gdańsk) Cracovia i gimnastyka przyrządowa jest otš= 
3. Spójnia 17 13:4  903:781|16. Kolejarz 18 6:12 556:705 czana specjalną troską. 
A i ię i 40 (Ostrów) 
4. AŻ 6 2:4  781:570|11. AZS 15 3:12 477:697 ; sz i 
(Warszawa) i (Kraków) . Sport w Bułgarii 
5. Gwardia 47 9:8  670:624/|12. Stal 15 2:18 560:811 H 
(Kraków) (Świętochłowice) Piłkarze przystęp 


Łódź czyni gorączkowe przygotowania 


na przyjęcie najlepszych pływaczek polskich 


W nadchodząca ; wiedzie. 
a ą i niedzie- 
lẹ Łódź będzie tęrenem dwudniowej 
rewii najlepszych pływaczek pol- 
skich Na basenie „Ogniska“ roze“ 
grane zostaną zimowe mistrzostwa 
Polski, po których opinia sportowa 
Łodzi spodziewa się wielu emocji i... 
wielkiego sukcesu łodzianek. 

— Jak postępują przygotowania 
do mistrzostw? — pytamy prezesa 
ŁOZP, mgr: Leśniewskiego, który 
już od kilku dni nie ma czasu ani na 
obiad, ani na kolację. 

— Komitet Honorowy mamy wy= 
typowany, pisemka w sprawie na- 
gród porozsyłane, hotel i stołówkę 
prawie zapewnione... 

Dalszy potok słów 
mówcy  „stopujemy** 
chrząknięciem. 

— Prezesie utoniemy! Zwolnijcie 
nieco tempo, bo nie nadążymy noto- 
wać, 

Rozmówca nasz nieco ochłonął. 
Szybko wyciągamy notes i ołówek. 
Notatkami naszymi dzielimy się 
dziś z wami. A i i 

Komitet Honorowy został wyty- 
powany, Napłynęły już nawet pierw 
sze pisemka, wyrażające zgodę pó- 
proszonych doń osób, między innymi 
dyrektora WUKF. 

..Pisemka w sprawie nagród roze- 


Ze sportu związkowego 


W czasie od 11 marca do 2 kwiet- 
nia odbędą się na. terenie całego kra 
a wybory do żarządów óltregowych 
zrzeszeń sportowych. Ogółem w cią” 
gu tych trzech tygon ódbędźie się 
130 zebrań z udziałem 6000 delega- 
tów. j 

Wybory mają na eelu wprowadze- 
Lie co władz zrzeszeń nowego akty- 
wu sportowego, który zagwarantuje 
dalszy rozwój wychowania fizyczne- 


go w sporcie związkowym. 
* = 


naszego Toz 
gwałtównym 


& 

Główny Komitet Kultury Fizycze 
nej zatwierdził nowe barwy zrzeszeń 
sportowych. Sportowcy związkowi po 
raz pierwszy zaprezentują nowe bar- 
wy zrzeszeń podczas defilady w dniu 
Święta Pracy. y 


„Pierwsze galopy“ 


ligowców krakowskich 

KRAKÓW (Obsł wł) Przygotowu- 
jąc się da zawodów o mistrzostwo Li 
gi, Ogniwo Cracovia t' Związkowiec 
Garbarnia rozegrały towarzyskie me 
cze piłkarskie z mistrzami rundy je- 
siennej krakowskiej klasy A. 

Cracovia pokonała po wyrównanej 
grze Koronę 3:2 (0:0) zdobywając 
bramki przez Bobulę, Poświata i Raj- 
tara, 

Garbarnia wygrała z Koiejarzem 
Ołsz. -10:0 (5:0), Bramkami podzielili 
się: Glajcar 3, Bożek, Nowak i 
Parpan — po 2 oraz Bieniek — 1. 

Obie drużyny ligowe wystąpiły w 
pełnych “składach. 


, — 6d kanału. Długi szereg armat, przykrytych płótnem żaglowym 
zagrodził jej droge- Pobiegła naokoło, skręciła za jakieś drewnia- 


siebie znalazła się pośród oficer- 


Namioty sypialne, namioty jadalne, namioty 
gościnne, wielki czworokątny namiot kasyna oiicerskiego — całe 
miasto, białe, szeleszczące płótnem» miasto. 


Dokąd teraz iść? 
ciu. nie wiedząc, dokąd zawrócić, 


— Kogo szukasz? — krzyknął do niej groźnie jakiś przecho- 
— Pułkownika Harrisa! — szybko odrzekła. — Przysłano mnie 


— Czy nie ma pułkownika w jego namiocie? 


na naradę do generała! 


. Z drugiej strony kroczył w ich kierunku wysoki oficer z krótko 


p 


dostać się do stajni pułkownika, zbladł 
nagle i szybko odskoczył w bok, za namiot, Pułkownik był już 


podpełzła -pod narożna płachtę ja” 


/kiegoś namiotu. Wewnątrz pachniało drogim tytoniem i wonnymi 


Płócienne ściany namiotu były podwójne — tak się robi zawsze 


słońca. Między jednym a drugim 
ej przestrzeni. W tej przestrzeni 


słane. Odpowiedzi na te pisemka na 
razie brak, miejmy jednak nadzieję, 
że nagrody napłyną... 


do walk mistrzowski 


SOFIA (obsł. wł.) — Tegoroczne 
rozgrywki piłkarskie o mistrzostwo 
Bułgarii rozpoczną się w nadchodzą- 
cą niedzielę, 12 bm. W I lidze grać 
będzie 10 najlepszych zespołów kra- 
jowych, 10 dalszych drużyn uczestni- 
czyć będzie w rozgrywkach: II ligi 
podzielonej na dwie grupy: północną 
i południową. Oprócz tego odbywać - 
się będą mistrzostwa okręgowe. W. 
każdym z 14 okręgów będzie w nich 
brało udział po 6 drużyn. Wprowa- 
czoną wtym roku innowacją są' roz- 
grywki drużyn rezerwowych zespo- 
łów, grających w I Lidze. f 
, Odbędą się również roz 
o puchar Armii Bułgarskiej, do któ- 
rych mogą zgłaszać udział drużyny. 
piłkarskie z całego kraju. 


„(Zawodniczki zamiejscowe startu- 
gce w mistrzostwach, zakwaterowa- 
ne zostaną w hotelu TPŹ, stołować 
się zaś będa w „Ognisku“. 

-.„Przyjazdu zawodniczek  spodzie- 
wać się należy najpóźniej w piątek. 
Pregjodzie ich prawdopodobnie oko- 
o 50... 

„.„Najgroźniejszymi z nich dla na- 
szych syrenek mają być Ślązaczki 
ż „Polonii“ bytomskiej i... poznanian- 
ki ze „Spójni“. i 

«Rozkład mistrzostw wyglądać bę- 
dzie następująco: w sobotę i niedzie- 
lę przedbiegi odbywać się będa ra- 
no-w godzinach od 10 da 12. Finały 
przedbiegów rozegranych rano odby- 
wać się będą tego samego dnia wie- 
czorem o godzinie 17, 

„Komisje sędziowską wyznaczy 
Polski Związek Pływacki. Łódź bę- 
dzie prawdopodobnie reprezentowana 
przez 6 arbitrów. 

„„Mistrzostwa 
z XX-leciem Łódzkiego Okręgowego 
Związku Pływackiego, który Troczni- 
cę tę będzie obchodził w tym roku. 

„Mistrzostwa otrzymają uroczyste 
ramy organizacyjne. Basen „Ognis- 
ka“ ma nas olśnić swa „galą”. 

- Bilety. na mistrzostwa będą już 
w przedsprzedaży gd czwartku, 

«Nastroje wśród - organizatorów 
mistrzostw są dobre. Wszyscy liczą 
na pierwsze miejsce łodzianek — za- 
wodniczek ŁKS-Włókniarza. 


a. 


Niedawno bawił w Warszawie na 
zebraniu Polskiego Związku Bokser- 
skiego prezes ŁOZB, ob. Ejme, któ- 
ry przywiózł nam przyjemną nowin- 


ę. : 
będą  mpołączonel Jak wiadomo, Polski Związek. Bok” 
serski obchodzić bedzie w tym roku 
30-lecie swego istnienia, w związku 
z czym w maju odbędzie się w. Ware 
szawie wielki międzynarodowy tur- 
niej bokserski z udziałem wielu za- 
granicznych reprezentacji państwo- 
wych. Otóż, dzięki staraniom Ł0ZB, 
dwie najsilniejsze reprezentacje 
państw obcych, startujące w War- 
szawie, wystąpią również w. Łodzi, 
która znów z kolei obchodzić będzie 
-lecie ŁOZB. 


25 


Pad koszem i przy siatce 
podadzą sobie ręce Unia z Włókniarzem: 
W najbliższą sobotę, dnia 11 mar-| Włókniarzu siatkarzami ZKS Włók= 


ca br, w sali Ogniska odbędą. się KE kaze, Any) Ryst 

R : š „| i koszykarzami z Krakowa. i Gliwie 
SAA pomiędzy żę zeta vta oraz Bonikowskim ze. Zgierza. 
zrzeszeń Włókniarz — Unia w pil-| początek zawodów punktualnie 
ce siatkowej i koszykowej drużyn ko- | o godz. 18. : 
biecych i męskich. 

Trzon reprezentacji zrzeszeń będą | 
stanowiły Kluby łódzkie w oparciu 
o ŁĘS-Włókniarz i ZKS-Unia-Che- 
„mia. Do najciekawszych spotkań bę- 
"dą należały spotkania w siatkówce 


GŁOS 


Organ Łódzkiego Komitetu i Woje- 
wódzkiego Komitetu Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej 

Bedósgnuje: j 
- KOLEGIUM REDAKCYJNE. 


tak kobiecej, jak i męskiej. Unia sy Telefony Św 
A : zaniu z Redaktor naczelny 
stąpi w. tym. spotkaniu z reprezentant Zastępca red. DOTA 18-2 
kami Polski, Zakrzewska i, Kubia- Sekretarz odpowiedzialny 218-05 
kówną oraz nowo pozyskaną Skrodz- Dreist partyjny EL, ojej 
ką z ZKS Spójnia. Włókniarki prze- OE Gim 
ciwstawią swój normalny skład redakiorów gazetek ściene 
z rewelacyjną Gizią Serwatkówną. ŻA pae 
| Zespoły męskie zostaną zasilone we Dział miejski 1 portowy 28-31 
wewn. $ ! 11 
Dział ekonomiczny - Seu 
: 2 s Dział fabryczny 216-19 
S$krodzka zmieniła Dział rolny 2868 
wewn. 8 
barwy klubowe Bedakcie moema gg -7 
Doskonała siatkarka ZKS Spójnia Łódź, Piotrkowska %, tel 222-22 
| z Łodzi otrzymała zwolnienie ze swe i Norge : Łódź, Piotrkow. 
go macierzystego klubu i zasiliła bar sko $5, tel, 111-506 1 114-768 
wy ZKS Unii-Chemii. Przejście že- Wydawces RSW „Prasa“ 
wodniczki Skrodzkiej do Chemii w Asr. Rat.: Lods, AALi z se. 
dużym stopniu wzmocni szeregi mi- R. ERRE A 
strza Polski, gdyż drużyna ta odczu- dyr v: aaa TE 206-42, 


wała właśnie brak ścinających za- 
wodniczek. Skrodzką ujrzymy już w 
najbliższą sobotę w spotkaniu repre- 
zentacji zrzeszeń Włókniarz — Unia. 


: 


D-1-15070 


ax....anca 2:0424000500040000457542005020200004250v009085GERPURNN=K HK2ANNREŃEERZEKOKKZENASE4-AORKASEUKZNKEKE 


umieściła się Lela. 

$ Poprzez drugie płótno widziała cienie; w przyćmionym: 
pochylały się czyjeś głowy. To naradzali się sahibowie. 
4 Leli mocno zabiło serce. 

A 
ny głos tuż przy płótnie namiotu. 

— W każdym razie należy zwrócić uwagę na ostatnie propozy* 
cje szacha! — mówił drugi głos, skrzypiący i apatyczny. A. może 
stary łotr nie kłamie? Trzeba to dobrze zrozumieć. Jeśli stary 
nie łże i rzeczywiście jest gotów otworzyć naszym wojskom bramy 


świetle 


ua f 


— Czy można wierzyć tej starej małpie? — mówił czyjś dźwięcz 


. 


pałacu od strony rzeki, to taki plan szturmu, w porównaniu ż pór 


przednim planem jest dla nas o wiele wygodniejszy.. Po pierwsze, 
w takim wypadku nasze lewe skrzydło będzie opierać się o rzekę, 
a więc z lewej strony będziemy zabezpieczeni. Po drugie... - 
„Gdyby szczupak mógł przemówić. miałby na pewno taki właś: 
nie głos“ — pomyślała Lela. ea 
To mówił Chamberlain. wc 
Neville Chamberlain wyleczył się już z rany i brał udział w ra- 
dzie wojennej. Opracowywano ostateczny plan szturmu warowni 
Delhi. 
| — ..po drugie, — ciągnął powolny głos, — jeśli bez przeszkód 
v;edrzemy się do pałacu i opanujemy tak ważny odcinek na prá“ 
"wym flanku przeciwnika, wojska nasze będą mogły bezpośrednio 
przez bramę zachodnią wejść do środka miasta. Wtedy na szero* 
kiej ulicy Srebrnego Bazaru będziemy mogli rozpocząć kolejne zdo* 
_ bywanie głębokich pozycji nieprzyjaciela. D. c. m 


